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Sporty kobiece w Monte Carlo. 


W HMońte Carlo odbyły się w łych dniach międzynarodowe igrzyska spofłowe Kobiet. — 
Ryoina nasza przedstawia zawody w biegu, skokach i rzucaniu ciężarów. W biegu na 800 me- 
trów odniosła tryumf Francuzka, panna Neven, wyprzedzając swe rywalki o 2 i pół me- 
tra. Rekord w skokach uzyskała Angielka miss Stone, skacząe na 4 m. 85; Czeszka pna 
Mejlikov cisnęła kulę na wysokość 17 metrów. Zawodom przypatrywały się tłumy publicz 


D 
PANIE 


Przyjazi gen. Le Ronda na Górny Śląsk. 


Katowice, (Tel. od nasz. koresp.). r 

Wczoraj o godzinie 9.30 przybył do Kato-,Rond do kopalni Św. Jacka, gdzie oczekiwali 
wic generał Le Rond wraz z małżonką, witany |go przedstawiciele władz miejskich, wojsko- 
na dworcu przez władze cywilne z wojewodą |wych, członkowie zarządu kopalń rządowych z 
, Bzultisem na czele, korpus oficerski z genera- |p. Korfantym na czele, kompanja honorowa z 
łem Horoszkiewiczem oraz przez członków Ko- | orkiestrą i górnicy w strojach odświętnych. Po 
mitem przyjęcia z posłem Korfantym na czele. | powitaniu gen. Le Ronda przez burmistrza mia 

Z Katowice udał się gen. Le Rond do Kró- |stą Dąbka i posła Korfantego, odbyło się na 
łewskiej Huty celem zwiedzenia polskich kopal |cześć dostojnego gościa śniadanie w kąsynie 
ni rządowych. O godz. 10 rano przybył gen. Le |kopalni.' | 


Ubezpieczenie na starość. 


Warszawa. (AW).  ;plłeczeniach na starość, na wypadek niezdolno- 

"W najbliższym czasie w departamencie u-jŚci do pracy i Śmierci, Ustawa ta po jej za- 

Bezpieczeń społecznych, Ministerstwo iihi obowiązywać będzie na wezyst- 
przystąpi do ustalenia tekstu ustawy o ubez- |kich ziemiach Rzeczypospolitej, » 


E 
, Ë l i LI ” [4 
Rzemiosło polskie a społeczeństwo. 
Ubiegła niedziela zaznaczyć się powinna w | wym, ale wybitnie apolitycznym. Zwłaszcza 
Krakowie i w całej Zachodniej Małopolsce już | apolityczność Związku będzie przestrzegana, 
w najkrótszym czasie niesłychanie doniosła ak- | gdyż twórcy Związku zrozumieli na podstawie 
cja społeczno-narodową. Oto powstał w Krako | smutnych doświadczeń, że ona to właśnie roz- 
wie Związek rzemieślników i przemysłowców, | bija zawsze najlepsze zamierzenia. 
który postawił sobie jako szczytny cel pod- Fakt ten nasuwa nafh mimowoli pewne re- 
nieść kulturalnie, moralnie i ekonomicznie rze- | miniscencje. f 
mieślnika i przemysłowca tutejszego a w kon- Minęty świetne czasy rzemiosła polskiego, 
sekwencji doprowadzić de tego, ażeby rdzen- | xiedy to się niem opiekowali mądrzy królowie, 
ny mieszkaniec Krakowa zająż należne mu isto | nadający rozmaitym zgromadzeniom  przywi- 
tnie miejsce w społeczeństwie. Akeja oparta | leje. 8 
jest ściślę na gruncie ekonomicznym i narado- Z upadkiem Rzeczypospolitej poprzez krót- 
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kie istnienie Ksiestwa Warszawskiego nie bz- 
<ząc sna wysiiki ówczesnych statystów zwolna 
zamiera dusza rzemiosła. 

I gdy się dziś ogląda wspaniałe pomniki 
myśli rzemieślniczej po kościołach, starych sie- 
dzibach magnackich lub pałacach i zamkach 
królewskich, wierzyć się nie ehce, aby były 
dziełem rąk rzemieślnika polskiego. 

Z biegiem czasu rzemieślnik polski z mi- 
strza stał się „majsterkiem', z artysty — wy- 
a Eb w ostatnich czasach często go na- 
zywają „paskarzem*, i e 

Tak więc dawny mecenas wiedzy i sztuki, 
dawny partycjusz miasta staje się wyrobni- 
kiem i częstokroć bywa analfabetą. 

Oczywiście, rzemieślnik analfabeta lub pół- 
analfabeta nie tworzy już dzieł, tylko towar. 

„I oto staje z nim do skutecznej walki tan- 
deciarz i fuszer — „krajowy cudzoziemiec“, « 
obracając znacznemi kapitałami, wypluwa ze 
swoich warsztatowych  spelunek niezliczoną 
ilość „polskiego“ którym zalewa da- 
wne rynki zbytu rzemieślnika polskiego i psu- 
je sławę wyrobów polskich. 

Jest to konkurencja nieuczciwa. Ale ca 
miał właściwie uczynić polski rzemieślnik% 
Qzy miał iść ze skargą do obcego rządu; Ależ 
temu właśnie chodziło o zniszczenie rzemieślnt 
ka-mieszczanina-partjoty... A może miał się od 
wo'ać do społeczeństwa? Co było robić, jeżeli 
społeczeństwo interesowało się rzemiostem tyle 
wówczas, co dziś?! 

I wskutęk tego niegdyś sławni artyści w 
swoim kunszcie spadli do roli bezimiennych 
wyrabiaczów pewnych rzeczy niezbędnych, tak 
szarych w rysunku i wykonaniu, jak sząre by 
ło ich życie. 

Aż wreszcie doczekaliśmy się niepodłegło+ 
Sci Polski. Społeczeństwo odetchnęło nieco, co0+ 
kolwiek wyprostował zgarbione plecy spaupe- 
ryzowany, ekonomicznie i intelektualnie tze- 
mieślnik. 

Zdawałoby się, Że pówinien się zaznaczył 
w rzemiośle potężny zwrot ku dawnej powa- 
dze i sławie. -Gdzieżtam! 

Społeczeństwo zaczęło miast jąć się pracy 
organicznej, politykować i gryźć sie nawzajem. 
Szgzęściem nie całe, gdyż rzemieślnik i drobny 
przemysłowiec zrozumiał, że jest źle i zaczął 
się organizować. Więc powstało w Warszawie 
Centralne Towarzystwo Rzemieślnicze, a w 
Krakowie Związek. 

W łonie rzemieślnictwa odbywa się dziś 
praca cicha, mróweza, rzetelna nad podniesie- 
niem intelektualnego poziomu rzemieślnika i 
nad uzdrowieniem stosunków w rzemiośle i w 
miastach. l 

Praca fa zatacza coraz szersze koła i pro 
mieniuje aż do głębi zapadłych kątów prowin- 
cji, ale wymaga wielkiej energji, wytrwałość: 
i środków, ponieważ zaś napotyka potężne 
przeciwdziałanie „krajowych cudzoziemców”. 
przeto caveant consules.. A. kiedy ci „cudzo- 
ziemcy'* czerpią środki zewsząd, ale nadewszy- 
stko z zagranicy. wskutek zaś smutnego stanu 
naszej waluty obracają biljonami, rzemieślnik 
polski musi liczyć tyłko na siebie, bo nawet 
rząd nie zawsze może i chce przyjść mu z po- 
mocą. Z taką pomocą winno przyjść społeczeń- 
stwo. 

Chodzi o rzeczy poważne, o odbudowę rze- 
miosła i o przebudowę wewnętrzną i zewnątrz- 
ną miast polskich. Rzemieślnicy wykazują du- 
żo dobrej woli, ale trzeba ich wesprzeć w też 
nierównej walcee= > 
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Wobee tego, że biura dzienników: „RE- 
CORU“ we LWOWIE i GONERA w DĄBRO- 
WIE GÓRNICZEJ zalegają u nas z miljonowe- 
mi kwolami a na upomnienia nawet nie od- 
powiadają, wstrzymalióny im wysyłkę „Gońca 
Krakowskiego“ oraz wszczęliśmy kroki są- 
dowe 

Z tego powodu prosimy naszych Czytelni- 
ków, ay w wymienionych miejscowościach 
zacpairywali się w nasze pismo w innych kio- 
skąch i biurach dzienników. r 


M anie „Virtuti Militari" | klasy. 


Warszawa, (Tei. wł.) 
Kapiiuła orderu Virtuti Militari postanowi- 
ia nadać order ten I-ej klasy b. Naczelnikowi 
Państwa Józefowi Piłsudskiemu i marszałkowi 
JFochowi, a order I-giej klasy gen. Weygan- 
dówi. 


kładki w ziaych polskich w P. K C. 


Warszawa. (AW). 
Komitet dyrakcyjny w. P. K. O.'na osta- 
trem posiedzeniu swojem powziął uchwałę 
wprowadzającą m dniem 1 maja bm. przyjmo- 
wanie przez P. K. O. na książeczki ogzczęądno- 
ściowe wkładów w złotych polskich. pów 
ciele dawnych markowych kuiążeczek osz 
dnościowych mogą na żądanie manócić ja A na 
książeczki złote pzycza kapitał widniejący 
na ich komcie ulegnie przerachowaniu na złota 
polskie wodług: kursu bieżącego. Sposób wpła- 
ty jako też aposoby podejmowania wkładów 
z książeczek złotowych pozostaną takie same 


jak dotąd, na mda ia markowe. Wysokość 
wkładów na książeczki złotowa pozostaja nieo- 
graniczone. 


Olbrzymia defraudacja w Łodzi. 


Urzędnik organizującego się Danku przywłasz- 
szą sobie 30 tysięcy funtów szterlingów. — 
Defraudant używał pieniędzy do własnych spe 


wywołało w sina te 
jakiego dokonano w orgarirującej si 
HA Banku Polsko Francusko Belgijskiego. 
Mianowicie wysłany przez akejonarjuszów an 
pielskich do filji łódzkiej n niejaki Fleischer przy 
właszczył sobłe 30 tysięcy funtów szterlingów, 
wynosi 


Rozesłano zz nim Fsty gończe, na razio Pez 
rezultatu, Fleischer po przybyciu « 


m 


Warszawa. (PAT). 


oczekiwać przed końcem bież. tygodnia. Lewi 
wlec utworzenie wii at 


mowej tomisji wojskowej odroczono 2 po.wo- 
du nieobseności (1) ministra spraw wojskowych 
zaproszonego (1) na to posiedzenie. 


W szczelnie rupełniongj sali Muzeum Han- 
dłu i przemysłu w Warszawie J. E. Arcyb. 


ryw grozy i uczucia. Zaproszony przeż ks. ar- 
cybiskupa przewodniczący akademji książę 
Czartoryski zasiadł za prezydjalnym stołem 
w otoczeniu kawdynała Kakowskiego i ks. ar- 
cybigkupa Roppa. Publiczność, wśród której 
znajdować marszałek Rataj i Trąmpczyński, 
minister Mikułowski-Pomorski, jen. Jacyna 
i inni w skupieniu i bez oklasków stosownie do 
prośby przewodniczącego wysłuchała przemó- 
wień. Ks. prał, Okołokułak, naoczny świadek 
działalności ks. prał, Butkiewicza w . Rosji 


Gdańsk, (PAT) 


„Rokowania o utworzenie polskiej więktzo- 
ści pariamentarnej odbywają się w dalszym ; przez Ministerstwo spraw wewnętrznych wg 
ciągu. Obecnie chodzi o rozszerzenie podstaw 
większości, a ostatecznego wyniku nie naieży 


ca przy pomocy gen. Sikorskiego czyni forsow 
ne Starania, aby uniemożliwić a przynajmniej 


Zapowiedziane na gą posiedzenie sej- 


Ropp zagaił akademję ku czci Śp. pral. But- 
kiewicza, kilku słowy pełnemi wzruszenia 
i wiary, że śmierć ks. Butkiewicaa zoementuje 
uczucia chrześcijańskiego świata w jeden po- 


przedstawił wizerunek tego godnego ao 


_ Gdańsk znowu bryka. 


szykanowanie firm polskich. 


Zycie parlamentarne. 


Rokowania prawicy z centrum. — Czy nowy sabotaż? — Projekt usta 
wy o zgromadzeniach. — Gmach dia p ivem lwowskiego, 


Do laski PCF wpłynął złożcną 
jekt ustawy o zona PAG, 


Na wczorajszem lys > senackiej tyg 
misji skarbowo-budżetowej pod  przewośtył 
ctwem son. Nowodworskiego rozpatrywayą 
projekt nntawy o przekazaniu gmachu pozojsyg: 
wego we liwowie uniwersytetowi im. Jana Ka 
zimierzą, Frojekt przekazano do zaopiniowaszą 
komisji prawniczej. Następnie senator Brun rw 
ferował projekt ustawy o podatku przemy słąu 
wym, Dyskusji nie ukończona. A 


Akademija ku czei Ś. p. ks. prat. Butkiewicza. 


Warszawa. (TeL od masz, korespond}. 


pełnego cuergji i poświęcania Adam Piasecki 
zobrazował politykę bolszewizmu, który stoswa« 
je najokrutniejszą walkę z wszelką religią. Ne. 
stępny mowoa O. Woroniecki, rektor Uniw. iu" 
bedskiego si 


żnych dla polskości i katolicyzmu zdaniach: 
w uwydatnieniu wielkiej idei misyjnej i zwró- 
ceniu uwagi na ideę ponetraci wat S 
w Rosji. Poseł A. Wierzbicki uwydatnił doni 
słość protestów pmaciwko mordowi śp. mik 
Butkiewicza ł zaproponował dla uczczenia je<' 
go pamięci utworzenie w uniwersytecie lubel- 
skim sali im. ks. prai. Batkiewicza. Wezwani 
do wnoszenia skłądek w tym celu słuchacze po 
szli za wskazówką mowey. Ks. Bzartoryski | 
zamknał akademję krótkiam í podniosłem 
PPWSZ) 


kal i bez względu na eweutuałne kroki refnur= 


Ostainio wydarzył się nowy wypadek po-|3owe przejmuje lokal do dyspozycji urzędu 
gwałcenia umowy polsko-gdańskiej przez wła- |mieszkaniowego. Zarazem polecono wejście de 
dze gdańskie. Dis zaupokojenia potrzeb letmi |lokala zabić gwoździami, Taką sumą odpo: 


ków polskich pazybywających do Zopot, posta- |wiedź dał urząd mieszkaniowy, gdy bank sa 


mi, jako firmie zagranicznej, prawa wynsję- 


Londynu | 2%, 
ño Łodzi zaozął prowadzić bardzo wystawne |cia lokalu w Zopotach, że rekwestruje ten lo- 


życie ł używał pieniędzy bankowych do opera 

cji walutowych, na czem stracił 60 mionw, 
me mając zaś pokrycia, uważał ma słogowne 
PAN właszczyć sobie resztę i zbiedz. 


Vivant sequentes! 


Warszawa, (Telef. wł.) 
Żydowski „Nasz Przegląd“ donosi, że w tych 
duinch odbyło się ogólne zebranie oficerów rezer 
wy, Niemal jednomyślnie uchwalono. że do Zwią- 
zła może należeć tylko Polak-chrześcijanin. 11 
śadów wydalono ze Związku. 


wyżste kurza ukraińskie w Uniwer:- 
sytecie warszawskim. 
Warszawa. (PAT). 

Cnegdaj dbyto się w audytorjum uniwer- 
gytetu warszawskiego uroczyste otwarcie 
wyższych kursów ukraińskich w Wanszawie. 
Diworzył je w imieniu centralnego komitetu 
ukrainskicro b. minister p. Salikowskkij, opi- 
sując dzicje kursów i wyrażając podziękowa* 
nip iastytucjora polskim za współpracę w ich 
pówstaniu, zań prof. Konopackiemu. prezesowi 
Rok opaki nad studentami ukraińskimi uni 
wieertobe  wnagzzwskiego, wyrazy : wdzięczno- 
ści. Nautąpnie odbył się wykład prof. Załkina 
2 zabreau histopji Ukrainy, 


nowił bank handlowo-przemysłowy w Warsza |proponował umieszczenie oddriała w firmie 
ę m otworzyć tam swoją flję i wynajął na ten |„Orbis", chcąc tam założyć biuro podróży, któj 

cel część ubikacji lokalu sklepowego. Lokal |rego brak dawał się odczuwać, Postępowanie 
ten jako handlowy mie podpada pod przepisy |urzędu mieszkanowego gdańskiego 20 względu 
t. zw. urzędu mieszkaniowego. Tymczasem, |na przepisy mieszkaniowe jest dalszem ogni: 
gdy przystąpiono do przygotowania lokakı |wem wałki przeciw finnóm polskim $ jest dal 
urząd mieszkaniowy zajął lokal, zawiadamia- |szem pogwałceniem umowy warsrawskiej, któ+ 
jąc równocześnie, że odmawia bankowi polskie | ca wanała równorzędność firm polskich z gdańw 


s A a A pa 
zagraniczne, . 


4 
ra ANIA: 


= Morderca metrop. Jerzego — przed sądem 


Warszawa. (P. A. T} 


Wazorzj przed sądem 


doraźnym stanął mor | pretens, 


tamt miary, oiii, Następnie oskar 


dərca metropolity Jerzego, Paweł Łotyszeńko. |żony zaczął składać obszerne zeznanie, przery« 


o ma lat 38, się na 

religji prawosławnej. Ukończył seminarjam w 

Wilnie, akademję duchowną w Petersburga i 
instytut archeologiczny w tem samem mieście. 
Był studentem pierwszego roku uniwersytetu 
petersburskiego na wydziale prawnym. Po o- 
trzymaniu aktu oskarżenia Łotyszeńko na py- 
tanie przewodniczącego oświadcza tonem sta- 
nowczym, że do winy się nie przyznaja, cho- 
ciaż nie zaprzecza bynajmniej, że zabił metro- 
molitę Jerzego, zabójstwo jednak nie miało nie 
wspólnego — według jego oświadczenia — z 


„Nowa podróż gh złote runo. 


Warszawa (PAT). 
Prezes socjalistycznego 
mentamego pos. Norbert Barlicki wyjechał 


czonych. W czasie dwumiesięcznej nigobecno- 


| poseł Moraczcewski, 


przez Gdańsk i Kopenhag ę do Stanów Zjetlno- 


ści pracami klubu P, P. S. kierować bedzie 


Związku parla-!. 


wane od ozasu do ctasu przem 

cego, jako nie tycząca się tej sprawy. Na py- 
tania sądu, Łotyszeńko odpowiada po polsku. 
Na wstępie rozprawy sądowej jeden z adwoka» 
tów zwrócił się do p iczącego z prośbą 
o głos celem omówienia sprawy kompetencji 
sądu doraźnego. W odpowiedzi jcząm 
cy przystąpił do sprawdzania listy świadków. 
Po wymianie zdań pomiędzy obrońcami, sąd 
postanowił, nie bacząc na. niestawienie się nic- 
których świadków odwodowych, sprawę roz- 


poznawać. 
Las i 
Metrop. Szeptycki wraca do Lwowa 
Lwów. (AW.). 
„Gazeta Lwowska“ dowiaduje sie, że 


w najbliższym czasie przybędzie do Lwowa 
metropolita Szeptycki oraz dr. K. Lewicki, 
który ma objąć przewodnictwo partjb trudo- 
wej, 
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Psincare wykazuje, że zajęcie Reiry 
było słuczne i konieczne. 


Paryż. (AW). 

Poincare wygłosił wczoraj w Dunkierce 
z okuzji odsłonięcia pomnika mowę, w której 
wykazywał, ż zajęcie Zagłębia Ruhry okazało 
Eką zupełnie usprawiedliwione. Wyszło na jaw, 
4a Niemcy były w możności dostarczania wę- 
ga, którego mimo to nie dostarczyły. Świad- 
Owy o tem fakt, iż obecnie mogą się obywać 
bez węgla z Zagłębia Ruhry. Wobec tego Fran- 
a nie wypuści z rąk zastawów, które posia- 
dm i x Zagłębia Ruhry będzie się wycofywała 
w miarę uszutecznianych spłat. Stwierdziwszy. 
ke Zagranica, a mianowicie Stany Zjednoczo- 
ne i Anglja również przekonały się o słuszno- 
dci postepowania Francji Poincare zakończył 
mowę oświadczeniem, że Niemcy napróżno 
cezakać będą na oznaki chwiejności po stronie 
rządu francuskiego i że Francja wytrwą Da 0- 
becnem stanowisku. 


Śswiety walczą z łapownietwemi. 


Warszawa. 
8 tryfjony rubl jako podstawowy fundusz do 
walki z łapowuictwem urzędników i dzieni- 


karry. 

Z driałalności madu sowieckiego warto 
przytoczyć fakt wyznaczenia specjalnego fun- 
dusu ua „zwealiżowanie* sui generis bolsze- 
wickiej reformy, mianowicie dążącej do zwal- 
czania łapownictwa wśród urzędników f. 

Do jakiego stopnia musi być łapownietwo 
rozwielmożnione wśród sowieckich działaczów 
dowodzi to, że na walkę z niem wyznaczono 
» na razie“ 5 tryljionów rubli sow., która to 
kwota ma słażyć jako „podstawowy fundusz“. 
(Walka z łapownietwem — zacząć Sie ma prze- 
dowszystkiem na kolejach żelaznych. Lwia 
część tego funduszu obrócona ma być na za 
grody dla wyższych urzędników, którzy WY- | 
każą wiecej onergji w zwalrzaniu tej korup- 


„cji — o ile naturalnie pieniędzy tych nie... TOZ- 
kradną dysponenci. 


żę 


Zyta znowu zmienia mieszkanie. 
Wiedeń. (AW). 
Monarchistyczne koła wiedeńskie otrzyma 
ły z San Sebastian wiadomość, iż rodzina 
zmarłego cesuza Austrji Karola, przesiedli się 


z końcem b. m, z San Sebastian do Lequeitio, | 


w prowincji Niczya w Hiszpanji Obywatele 


hiszpańscy oddają do usług Zyty piękny pała | 


cyk letni w czarownem położeniu. 


e uposażaniu funkojonarjuszów państwowych i wojska. 


Termin posunięcia z jednego szczebla upo- 
sażonia do następnego ustala się w ten sposób, 
że czasu Od dnia mianowania (awansu) do nai- 

terminu posunięć nie uwzględnia się. 

Do czasokresu posunięć nie zalicza Się: 

a) czasu pełnienia obowiązkowej służby 
wojskowej w szeregach; 

b) czasu urlopu bezpłatnego + wyjątkiem 
urlopu na czas piastowania mandatu poselskie- 
go lub senatorskiego; 

, ©) czasu zawieszenia w służbie lub osadze- 
nia w areszcie śledczym, o ile nie zapadł wy- 
rok lub orzeczenie uwalniające, względnie o ile 
nie nałożono jedynie kary po owej; 

d) u funkcjonarjuszów okresu spędzonego 
w stanie nieczynnym, oraz okresu kary odlicze 
nia lat służby, nałożonej w drodze dyscyplinar- 
nej; i l 

e) u wojskowych czasu trwania kary, po- 
zbawienia wolności na podstawie prawomocne- 
go wyroku sądowego; 

_ Í) u wojskowych czasu pozostawania w sta- 
nie nieczynnym z powodu czasowej niezdolno- 
ści do służby, z wyjątkiem wypadku, gdy nie- j 
zdolność ta powstała z przyczyn, związanych 
ze służbą wojskową. 

Przy ustalaniu terminn najbliższego posu- 
nięcia po ustaniu powodu, wstrzymującego po- 
samięcie do wyższego szczebla, pierwotny ter- 


„GOSTEG KRAROWSKIY 


TE 


PREM 


W ostatnich dniach rozeszła się wśród 
miasteczek zachodniej części województwa 
Krakowskiego wiadomość o mającej wkrótce 
nastąpić zmianie granie powiatów w związku 
z kroowaniem nowego powiat 

Nio przesądzając w tej chwili kwestji, czy 
na siedzibę nowego powiatu nadaje się Jorda- 
nów, Sucha czy Maków, musimy zaznaczyć 
z całym naciskiem, że sytuacja obecna zupeł- 
nie nie nadaje się do jakichkoiwiek w iym kie- 
runku decyzji. 

Jesteśmy w  przedednin rozstrzysniecia 
sprawy Jaworzyny. Jak wiadomo, rzecz ta nie 
obejdzie się niestety bez rekompensat ze stro- 
ny Polski, przez co zmienią się zasadniczo 
granice obecnego powiatu spisko-orawskiego. 
Ustalenie granicy naszej na tym odcinka zade- 
cyduje e przynależności państwo- 
wej pewnych gmin tego powiatu i wówezas 
spadnie na nasze władze administracyjne obo- 
wiązek takiego uregulowania stosunków na 
Spiszu i Orawie, któryby odpowiadał najlepiej 
zarówno imtoregowi Państwa jak i potrzebom 
ludności miejscowej. i 

Nie potrzeba dodawać, Je takie czy inne 
załatwionie podziału administracyjnego gmin 
spisko-orawskich będzie w ścisłym związku 
z eweatualną zmłamą granic dotychczasowych 


ga niśsżęzek w Zachodniej Maloya 


RBiepoirzebne zeienarwowanie i niepotrzebny pośpice 


Sa, M 
P 


Ga 
powiatów zachodniej Małopolski, sąsisduja- 
cych z Orawą wzgiędnie Spiszem. Dlatego też 
przesądzanie już dzisiaj kwesżji kreowania 1- 
wego Starostwa niezaleźnio od losu gmio spis 
ko-orawskich byłoby szkodliwem  skomyliko 
waniem jeśli nie całkowitew uniemożliwieniem 
rozwiązania tak ważnego zagadnienia. 

Za pośpiechem nie tu nie przemawia. Je”. 
rzeczą pewną, że żadne z wchodzącyn w komn- 
binacje miasteczek nie posiada mieszkań dia 
urządników, 1 funkcjonarjuszów przyszłego 
starostwa. Gminy pzy dzisiejszym stanie 
swych finansów niewiele będą mogły wyłożyć 
na cele inwestycyjne związąne m kreowanie 
starostwa. 


Przypuszczamy, że województwo Krakow- 
skie zdaje sobie sprawę z wyłuszczonych tu 
motywów. i dlatego nie wierzymy, jakoby for- 
sowanie tej sprawy pochodziło za sfer wojo- 
wódzkich, jak to głosi wieść. 

Dopiero zaiatwienie sprawy Jaworzyny wy- 
tworzy sytuacją odpowiednią do gruatowauc 
go, niezależnego od dawnych austijacieh pia- 
nów zbadania sprawy, a wprowadzenie w ży- 
cie nieuchwytnej dotad przez Sejm ustewy 
o samorządzie wymi będzis szczęśliwie. 
wybraną chwilą do eweniualnego 'etworzenia 
nowych powiatów, x 


Do walki z erwaną masi stanąć biała międrynarodódia. 


| _ Turyn. (AW). 

W czasie obrad sekcji dla spraw zagranicz- 
nych ludowego kongresu przemawiał między 
innemi jeden z posłów, który poddawał kryty- 
ce politykę rządu, nieuwzględniającą wytycz- 
nych w tej mierze partji „Popolari“, Domagał 
sią również podjęcia energicznych kroków w 
sprawie utworzenia białej międzynarodówki, 


|któraby mogła skutecznie przeciwdziałać akcji 


czerwonej socjalistycznej, Za idea takiej orga- 
nizacji międzynarodowej poczyniła już macz- 
ne postępy naprzód, świadczy fakt, obradowa- 
nia francuskiej „Jeune Republique', gdzie za- 


Ustąpienie 

Londyn. (PAT) 

Prasa angielska omawia możliwość dymi- 
sji Bonara Lawa z powodu złego stanu jego 
zdrowia. Jako ewentualnych następców Bona- 
ra Lawa wymieniają Curzona, Stanleya Bald- 


min posunięcia przesuwa się w ten sposób, Że 
niepełne półrocze, większe od 8 miesięcy, li- 
czy się za pełne, oktesu zaś nieprzekraczające- 
go 3 miesięcy — nie bierze się w rachubę. 
Art. 7. Przy pierwszem mianowaniu, funk- 


wina. „Observer“ przewiduje możliwość uwo- 


brał głos książę Raffo, który oświadczył, że 
główną pr na tej drodze jest rezerwą 
pod tym względem francuskich katolików. 

Sekretarz włoskiej katolickiej partji ludo- 
wej Don Sturzo pojedzie w najbliższym czasie 
do Wiednia. Zamierza on wejść w bliższy sto- 
sunek z anstrjącką chrześcijańsko-B0cjalną par 
tją ludową oraz nawiązać kontakt z wiedeń- 
skiemi kołami katolickimi w sprawie stworze- 
nia wielkiej katolickiej międzynarodówki. Do 
wspomnanej tak rwanej bialej międzynarodów 
ki prócz włoskich „Popolari“ miałoby być 
wciągnięte 1 niemieckie Centrum. 


r Lawa. 


rzenia gabinetu, w skład którego weszliby Bal- 
four, Chamberlain, Birkenhoąd oraz unjeniści 
koalicyjni, 


|których może być przyznane całkowite lub 
częściowe zwolnienie od opłaty tej należytości. 

Art. 9. Fankcjonarjusz lub wojskowy zawo 
dowy otrzymuje ze Skarbu Państwa tylko je- 
¡dno uposażenie, jako wynagrodzenie za ogół 


ERAT. 


TARE E T 


cjonarjusz lub wojskowy zawodowy, otrzymu-:czynności, połączonych z jego stanowiskiem. 
je uposażenie pierwszego szczebla danej gru- , Może jednak za spełnianie czynności nie zwią- 
py, 0 He ustawa niniejsza inaczej nie stanowi. | zanych Ściśle z danym urzędem, otrzymywać 


Przepis powyższy nie ma zastósowania do 
funkcjonarjuszów, mianowanych z pośród pra- 
cowników dziennie płatnych, którzy przy raia- 
nowaniu nie mogą otrzymać mniejszej kwoty 
uposażenia, od kwoty zasadniczego uposażenia 
otrzymanego w ostatnim miesiącu przed mia- 
nowaniem. 

Przy dalszych mianowaniach (awansach) 
funkcjonarjusz lub wojskowy zawodowy otrzy 


i dodatkowe wynagrodzenie, którego wysokość 
pasz właściwa władza centralna w porozu- 
imieniu z Ministrem Skarbu. 

Art, 10 Oprócz uposażenia. określonego w 
art. 8 i 4 niniejszej ustawy, funkcejonacjusz i 
wojskowy zawodowy ma prawo do: 

SE) naieżności za delegacje służbowe i prze- 
niesienia, 

b) pomocy lekarskiej dla niego i jego ro- 


muje w wyższej grupie uposażenie tego szcze- |dziny (art. 4). 
bla, który pod względem ilości pgnktów jest! Ponadto może Rada Ministrów poza nale- 
bezpośrednio wyższy od szozebla, zajmowane- | źnościami ubocznemi. określonsti w nin: |szaż 
go poprzednio w grupie niższej. Jeżeiiby je- |ustawie, przyznawać funkejonarjuszom i woj- 
dnak następny szczebel w dawnej grupie był skowym zawodowym specjalne dodatki, uza- 
wyższy pod względem liczby punktów, aniżeli sadnione szczególnemi właściwościami sivżhy, 
szczebel osiągnięty przez funkcjonarjasza w Oraz ulgi w przejazdach państwowemi środka- 
w grupie wyższej, to czas spędzony w ostatnio mi komunikacyjnemi i pomoc w kosztach 
zajmowanym szczeblu grupy niższej wlicza się; kształcenia dzieci. Wypadki, w których upra- 
do posunięcia następnego w grupie wyższej. |wnienia, określone w niniejszym artykule, mo- 
Art. 8, Funkcjonacjuszom i wojskowym za- gą uyć stosowane do wojskewych niezawodo- 
wodowym, otrzymującym mieszkunie w natu- wych, ustali Minister Spraw Wojskowych, w 
rze od Skazbu Państwa, z wyjątkiem wypadku, | porozumieniu z Ministrem Skarbu, H 
określonego w art. 73 niniejszej ustawy, potrą Powyższe dodatki będą wyrażone w po- 
ca się wartość tego mieszkania z uposażenia. | wnej ilości punktów i okiiczone jaka Vaszeg 
Rada Ministrów ustali normy należytości za |mnożnej (art. 5) przez te punkty, jako mao 
mieszkanie w naturze, oraz określi wypadki, w |żnik., (Ciąg dulszy nast.) 
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„GONIEC KRAKOWSKI" 


jna pracy nielelnich I kobiet. 


Pod jakiemi warunkami wolno przyjmować do pracy nieletnich. LL Bez- 
płatne badanie. — Jakie, prawa nfa inspektor pracy. — Odpoczynek 
, Rocny. — Pod. jakiemi warunkamis"woino zatrudniać kobiety. 


Kraków w kwietniu, 

Przed kilku dniami min. Darowski złożył 
w Sejmie projekt ustawy „w przedmiocie pra 
sy młodocianych i kobiet", który poniżej. po- 
dajemy w streszezeniu. 

Za młodocianych uwafane są osoby płci 
obojga w wieku od lat 15 do 18; przepisom 
ustawy podlega również praca młodocianych 
uezniów, terminatorów i praktykantów. Zatra- 
łafanie młodocianych i i kobiet jest wzbronione 
w warunkach, w których praca jest szczególni6 
szkodliwą lub niebezpieczną dla zdrowia oraz 
przy robotach ciężkich lub niebezpiecznych dla 

drowia. Spisy takich robót wydaje Minister- 

"arstwo Fracy i Opieki Społecznej w poro- 
*tmigniu z Ministerstwem Zdrowia oraz z wla- 
sciwymai Ministrami, 

Przyj imowanie do pracy zarobkowej dzieci 
poniżej lat 15 jest wogóle wzbronione, 

Mlodocianych wolno używać do pracy: 

a) o ile wykażą się ukończeniem lat 15 
i świadectwem ukończenia szkoły powszech- 
nej, 

b) o ile nadto zostanie stwierdzone na pod- 
stawie świadectwa lekarskiego, że dana pracą 
nie przekracza sił fizy cznych młodocianego i 
nie zaszkodzi jego rozwojowi. 


Zarząd przedsiębiorstwa winien w. każdym| 


czasie na żądanie inspektora pracy zarządzić 
ra badanie młodocianych Mr lekarza 

przez inspaktqgą pracy stwier- 
dzenia, Szy praca, przy ktorej młodociany jest 
z% y nie pzekracza jego sił fizycznych 
£ nie szikodzi jego rozwojowi. : 

Na podstawie orzeczeń kekang inspektor 
pracy ma prawo zakazać zatwudnienia młodo- 
eiamego przy, danej pracy, wskazując jedno- 
cześnie, przy. jakiej pracy, młodocianyj zatrud- 
niony być može, 

ABodociznemu, jego rodzicom, lub opieku 
nom przysługuje prawo odwołania się od: pò- 
stanowień inspektorą pracy do właściwych 
Leć media instancyją 

nocny. młodocianych trwać wi- 

i t najmniej 11 godzina bez przerwy i obejmo- 

wać w zakładach pracujących na jedną zmianę | w. 

czas między 8 wieczorem a 6 rano, a dila zakła- 

dów. pracujących na dwie zmiany; — — Gm mię 
dzy 10 wieczorem a B rano, 

Godziny! nauki zawodowej oraz dokształca- 
jącej dla młydocianych zalicza się do obowiąr 


Młodóciani winni być wpisani do specjalne- 
go wykazu, reti winien być okazywany, na 
na żądanie organów inspekcji pracy. 

Odpoczynek nocny kobiet trwać winien eo 
najmniej 11 godzin bez przerwy, i obejmować 
dla pracujących na zmianę 
czas między 8 wieczorem a 6 rano, a dla za- 
kładów pracujących na dwie zmiany, — czas 
imiączy 10 wieczorem a 6 rano. 

Pod tym względem, zarówno co do kobiet, 


jak i do młodocianych dopuszczane są nielir |: 


eing „Wyjątki, które „przewkiziano będą w usta- 
wie i roz h rządowych, 

Przedsiębiorca atrai ic ponad 5 Eo 
tiot niezależnie od ich wieku, obowiązany jest 
do urządzenia dla mich oddzielnych uSiĘDÓW 

ubieraini i umywalni. 

W zakładach, gdzie pracuje ponad 100 ko- 
lict winien przedsiębiorca utrzymywać dla 
nich urządzenie kąpielowa, oraz żłóbek, dla nio- 
mawląt, 

Matkom karmiącym przysługuje prawo kor 
rzystania w ciągu godzin pracy z dwóch pół- 
godzinnych przerw w. pracy, które wliczaj się 
do godzin pracy. 

Kobieta w stanie ciąży ma przwo przerwać 
pracę z chwilą złokenia świadectwa lokarskie- 
go, że spodziewać się można rowwiązanią pie | klasy. 
późnini. „a za aó tygodał 


Nie wolno zatrudniać pracownicy w. ciagu 
sześciu tygodni od dnia porodu. 


Nr. 99.  . 


aresztu do sześciu tygodni i grzywnie, = 
Surowsze postanowienia ustaw EE 
dzielnicowych pozostają w mocy. 
Właściwa są sądy pokoju (powiatowe). 
Do dzieci w wieku -lat 15, które od dnia 


ogłoszenia ustawy rozpoczęły pracę w chara” 


kierzo pracowników, terminatorów; 
kantów i uczniów, stosują się przepisy ustawy 


dotyczące młodocianych. 


W ciągu powyższych przerw w. pracy nie Czas wejścia w życie ustawy w oddzielnych 


wolno pracodawcy wymawiać pracownicy, 
Za przekroczenie przepisów ustawy osoba 


< Kraków w kwietniu. 

W lutym wpłynęło do kas skarbowych 
podatków bezpośrednich na ogólną sumę 
13,595 miljonów marek. Największa suma, bo 
5,830 miljonów wpłynęło z Podatlef dochodo- 
wego, następną pozycję zajmuje podatek prze- 
mysłowy — 4,009 miljonów, za zaległości po- 
datków miesionych wpłynęło 1,701 miljonów, 
za odsetki, zwłoki grzywny ete —1,123 milj, 
na pozostałą sumę składają się podatki: grun- 
towy, budynkowy, od kapitałów i rent i od! 
skrzynek depozytowych. 


Łącznie za styczniem wpiyneło do 12 mar- skiej — 954 miljonów, wileńskiej — 207 mód JA 


ca 27,802 miljonów Mkp., przypuszczać więc 


Marjawici finansowani przez rząd gen. Sikorskiego. 


Rząd. carski utrzymywał dawniej Majawitów. — Dziś znalazł się nowy SPIEW p 


Kraków w kwietniu. 

Jak wiadomo, jednym z raków, toczących 
cito narodu polskiego przy usilnem poparciu 
aaasiich rządów, była sekta marjawitów. Pow- 
stała z dość mętnych źródeł nie znalazła ona 
„wielkiego uznania wśród ludu, ale hojne po- 
parcie z padzinowych funduszów przez mady 
carskie potrafia się rozwinąć i moonii jako 


haniebne narzędzie polityki carskiej, Po upar, 


dku caratu i bezskutecznych próbach oparcia 
głę to o polityke okupantów, to © radykalne 
zapędy antykościełne lewicy —' marjawici 
p być siłą o jakiemkolwiak znaczeniu 


E ać okazuje się, że marjawici Świe 
žo znaleźli uznanie u rządu gen. Sikorskiego, 


który w poszukiwaniu  „mniejszościowego” 


zoriadgajaca ppediebiomireni ulegnie auod 


dziedzinach pracy mą określić zozporządzenie 
Ra Ministrów. na wiicsok Ministerstwa 
rad 


Ie polany data z podatków bzpordni, 


Krakowska Izba skarbowa It | w lutym 1,504 miljonów, warszawska 
3,968, kiwowska 2,316, 


należy, ża w chiwili obecnej wszelkie zaległości 
podatkowe za rok 1922 zostały już wniesiowę 
do skarbu, 

Pod względam wpływu do poswżógólnych 
izb skarbowych, te do centralnej kasy państwy 
wpłynęło w lutym 59 miljonów, do izby białos 
stockiej — 429 miljonów, kieleckiej — 913 


miljonów, krakowskiej —. 1,504 miljonów, lu- . 


belsziaj — 707 miljonów, lwowskiej — 2,318 
miljonów, łódzikiej — 1,459 miljonów, polem 
kiej — 296 miljonów, pomorskiej — 443 milj- 


==TzA 


=, 


w 


warszawskiej — 3,968 mijonów, wiolkopols-.. 


i wołyńsziej — 384 miljonów, . 


oparcia nauczył się już być niewybrednym. ': 


Oto w „Monitorze Polskim“ x dnia .22 mam .: 
ca (Nr. 67) znajdujemy informację o podziale ... 


przez. ministra pracy i opieki społecznej w po- 
rozumieniu z generalaym dyrektorem loterji 
państwowej czystego zysku „I-szej pałstwo= 
wej loterii na cele dobroczynne” w 'kwocła 
51.476.402 Mk. W szeregu 53 zakładów.i iis 
stytueji o charakterze dobroczynnym znajdu” 
jemy jeden jedyny klasztor —- mianowicie 
„Kiaszior SS. Marzawitek w Płockuć, Otrzye 
mający zreszią kwote 300.060 Mkp. 

Ciekawa rzecz, jaka to dobroczynna dziac 
łalmość „sióstr“ marjawitok, dawniej finauso" 
wanych przez rząd carski przeciw Polsce = 
zasłużyła sobie obecnie na poparcie przez wlas 
dze polskie? 


Polskie wynalazki znajdują uznanie tyko... za granicą, 
A w Polsca? 


Kraków, 16 kwietnia 


Do państwowego urzędu patentowego 24 | huk strzelające? armaty, 
stały: zgłoszone, jak donoszą nam z Warszawy, | źliwią strzał bezyłośny, 


trzy następujące wynalazki: 

1) aparat, pozwalający aeroplanom wzlą- 
tywać choćby z najmniejszej przestrzeni (D. p. 
z pokładu okrętu); 

2) aparat w rodzaju spadochronu, który 
w razię zepsucia się motoru. w aeroplanie po- 
wstrzymuje jego nagły spadek. (i śmierć lo; 
tnika) i otworzywszy się automatycznie, umo- 
żlżwia ma ar Dy na a 


Śózowói domaia sig kolel 
Łuck—bkwów. 
Do prezydjum Rady Ministrów i do mini- 
stra kolei | ych zwrócił się centralny 
związek 


osadników wojskowych 0  przyspie- |. 


szenia budowy kolei Łuek—Lwów, ©0 miałoby 
ogromne znaczenie dla rozwoju Stosunków 


Marszałek Foch przyjeżdża w man- 
durze poiskima. 

Jak się dowiadujemy, marszałek Foch. zo- 

stał mianowany roarszadkiem wojsk polskich. 

Na powitanie marszałka Focha wyjedzie 


3) aparat, który prawie do zera redykuje 
inaczej mówiąc, umo" 
4 


Zgłoszenie nastąpiło przed przeszło półtora 
rokiem, alę urząd patentowy, dotychczas tej 
sprawy nie załatwił i żadnych odpowiedzi nie 


dał. Jeden z wynalazców zwrócił się do Fran» 


cji i odstąpił tam swój aparat, 

Urząd patentowy winien wyjaśnić, dlacze- 
go Sprawą ta została tak przewłeczona I dia 
czego nie udzielił patentu na ważne, być może 


wynalazid. 


PPP WCZSEWEEL RE EC JĘZ 

Polskich, 

Nowa komunikacja bezpośrednia 
z Wiinem. 

Na skutek ukończenia na rzece Niemen 
budowy mostu pod Grodnem, otwarta będzie 
do użytku publiczności najdalej w dniu 1. maja 
b. r. mowa linja kolejowa, łącząca Warszawę» 
Lublin z Wilnem. l 

oruga wsechpelska wystawa 
drobiu. 
Centralny Komitet dla spraw hodowli 


ną granicę Polski, min. gen. Sosnkowski, któ" | drobiu w Polsce, „powołuje specjalny Komitet 
ty asy udexoruje orderem Virsuti Miitari Tezoj kyai mający na celu zorganizowanie 


| hamdlowych x kresami. 
re 


LI Wszachpolskiej u i Drobiu, gołębi 
Pozosniu, 


Marmcałel Foci zrawdcpodołnie przyje i królików. w 


i 


i 


NTO: 


Poseł, który grszi „dymem pożarów 
i kurzem krwi bratniej”, 


Poseł białoruski Taraszkiewicz, którego po- 
dobiznę powyżej zamieszczamy, wygłosił, jak 
wiadomo dnia 23 marca br. mowę w Sejmie, 
w której zakwestjonował uznanie wschodnich 
granic Polski i między innymi groził Polakom, 
„dymem pożarów i kurzem krwi bratniej”. Ta 
niesłychana mowa wywołała nietylko oburze- 
nie wśród Polaków, ale i uczciwych Białorusi- 
nów. którzy zaproiestowali przeciwko całej 
wogóle działalności laraszkiewicza w  osta- 
tnich czasach. | 

Ładnow, wiceprezes komitetu białoruskie- 
go w Warszawie wystosował obecnie list oO- 
twarty do Taraszkiewicza, z którego cytujemy 
następujące charakterystyczne i senzacyjne u- 
stępy: i 

„W marcu 1921 r. po przybyciu z Pary- 
ża do Polski odbylem kilka konferencji 
z białoruskimi i polskimi działaczami poli- 
tycznymi, zaznajamiając ich na podstawie 
dokumentów i poufnych informacji a 
spisku niemieczo-Sowieckiix przeciwko Pol- 

sce i Entencie, 

Spisek ten ma za zadanie: t) podziałać na 
zaostrzenie się stosunków pomiędzy Pola- 
kami a Białorusinami, Litwinami i Ukraiń- 
cami. wywoływać walki narodowościowe, 
religijne i klasowe, 2) na represje wladz 
polskich odpowiedzieć spotęgowaniem an- 
antypolskiej propagandy w kraju i w pra- 
sie zagranicznej, 3) w odpowiednim momen- 
cie wzniecić powstanie narodowe na Biało- 
fusi, Wołyniu, w Galicji i na Śłąsku, 4) spo- 
wodować 

zbrojną interwencję Rosji Sow. w obronie 

„uciśnionych braci“. 

4 w ten sposób zlikwidować Polskę 

W kwietniu 1921 r. był u mnie tajny agent 
Łastowskiego, który poinformował mnie 
o Orkanizowaniu oddziałów partyzanckich 
przeciw Polsce na wzór hajdamaków Gon- 
ty i Żeleżniaka, które miałyby za zadąnie 
É przedstawicieli władz, polskich. 0- 


w 
bywateli Polaków, zagrabić ich majątki 
ʻi ączyć się z Litwą i Rosją Sow. 


O wszystkiem powyżej wspomałanem p. 
Bronisław Taraszkiewicz, obecny przywód- 
ca Klubu Białoruskiego w Sejmie. był do- 
kładnie przezemnie poinformowany i wspól- 
nie ze DI Zwrócił na te khowania uwagę 
władz polskich.. 

W lutym 1922 od tego samego p, Tara- 
Bzkiewicza dowiedziałem się © projekcie 
stworzenia Przy wyborach d&@ Sejmu „blo- 
ku mniejszości narodowych“ z Niemcami 
na czele. We Wrześniu blok stał się faktem 
dokonanym ? Sam 
p. Taraszkiewicz stanął w rzędzie sojuszni. 

ków Deutschtumsbunda, 
pangermańskiej Organizacji w Polsce. Zaś 
, dmią 23 marca 1923 poseł Taraszkiewicz o- 
świadczył w Sejmie w sprawie kredytów 
na osadnictwo. Ze „może przyjść moment, 
gdy kolonje pójdą Z dymem pożarów i ku- 
rzem krwi bratniej". 

Biorac pod uwagę. że p. Taraszkiewicz 
jest szczegółowo ZAZNajcmiony z niemiec- 
ko-3owieckiem sprzySIężeniem przeciw Pol- 
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„GONIEC KRAKUWSKI* 


ce, a moment jego wystąfiłenia w Sejmie | 


iziwnie zbiega się z jawnie prowokacyj- 
m sądem nad kapłanami katolickimi 
o Moskwie i krwawymi wypadkami w Rub- 
» — co odpowiada intencjom pp. 4. 718 
'nej instrukcji Cziczerina z dn. 6 JI 1922, 
ażam za swój obowiązek, jako obywatel 
uistwa Polskiego, zapytać publicznie po- 
a Taraszkiewicza, czy deklarację jego 
wypoawiedzianą z trybuny parlamentarnej 
dn. 23 marca br. traktować należy jako re- 
welację zbrodniczego s?rzysiężenia przeciw 
Polsce, czy też jako zew ludności białoru- 
skiel, do wykonania planu tego sprzysięże- 
n 
Prócz Ładnowa również i generał Bulak- 
Bałachowicz wystąpił z listem otwartym de 


Czortków w kwietniu. 

W Ozorkowie (pow. łódzki) znajduje się za- 
groda Mikołaja Banasiaka. u którego na pierw- 
szem piętrze zamieszkiwał Michał Przybylak. 
Ten ostatni Zainicjował u siebie hulankę, na 
którą przyjechali goście z Łodzi i Ozorkowa 
w stanie już niezupełnie trzeźwym. W trakcie 
zabawy jeden z gości postawił na stole 2 flasz- 
ki wódki mocnej i wkrótce goście byli zupeł- 
nie „dulani*, 

Wieczorem niejaki Józef Michalak, idąc 
polną drogą, spostrzegł wybuchający dym 
i płomienie w zagrodzie Banasiaka, Natych- 
miast wpadł on do mieszkania B., który widząc 
co się Świeci. w pierwszej chwili wygonił z o- 
bory krowę i świnię, a następnie wyratował 
swą rodzine z rzeczami. 

Tymczasem w mieszkaniu u Przybylaka 


Przygody posła, który bił wyborci 


Straszna Śmierć 8 ludzi 


Str. 5. 


posła Taraszkiewicza, w którym pisze: 
„Jeżeli ehee pan być na uslugach hol- 
szewików, Niemców i Litwinów, to 
miejsce pana nie w Sejmie warszawskin:. 
lecz w Berlinie lub Moskwie! 
Koledzy pana, którzy prowadzą droga 
kampanje przeciwko Polsce za pieniądze 
wrogów, jak Smolicz, Łastowski i inni. nie 
przysięs”li na wierność Rzeczypospolitej, 
leez wybrali sobie miejscę tam, gdzie po- 
winni sie znajdować, Onż są uczciwsi od pa- 
na panie pośle! Pan zaś w obliczu swoich 
wyborców. złażywszy parokrotnie przysię- 
ge, łamie ją i wspólnie z wyżej wspomnia- 
nymi kolegami swymi z Zagranicy prowa 
dzi tu zdradziecką roboię, chcące ścizgnąć 
na kraj nasz klęskę wojny domowej!" 


w płomieniach, 


zabawa wrzała w najlepsze i nie zwracano u- 
wagi na kszyki z ulicy. Dopiero, gdy na góry 
wskoczyło kilka osób nawpół przytomni bie- 
siadnicy usiłowali opuścić płonący dom. lecz 
było już zapóźno. W ciągu minuty okna 
i drzwi w mieszkaniu Przybylaka objete zosta- 
ły ogniem. Przez okna i okienka w komorze 
zdołało uznać kilka zaledwie osób. Werani- 
kę Przybylak wyniesiono przez okno ze słaby- 
mi oznakami życia. Po pewnym czasie zmarła. 

Mimo ratunku, w płomieniach znaleźli 
śmierć Michał Przybylak, Stefan Przybylak, 
żona jego Weronika, córka Stefanja i svn Wła- 
dysław, lat 3. Również zginęła w płomieniach 
Walerja Kasprzak, Agmuszka Majchrzak 
i Franciszka Pietruszes:ska, których zwłoki 
zupełnie zwęglone wydobyto pe ugaszer'u po- 
żaru. Snalaniu uległo piętro domu oraz chora. 


jw laską. 


Wielki wiec „Wyzwolenia“. — Otrzeźwienie na wsi. — Nieprzyjemne pyta- 
nia. — Laska w robocie. — Ucieczka do ubikacji 00. 


W niedzielę dnia 8 b. m. miał się odbyć 
w (hęcinach pow. Kielce wielki wiee posłów 
z „Wyzwołenia* pp. Walerona i Chyba. Wiec 
afiszami wcześnie zapowiedziany ściągnął 
dość dużo ludzi. zwłaszcza, że w tej okolicy 
prawie wszyscy głosowali na listę „Wyzwoleń- 
ców*, 

Po tragicznej śmierci $, p. Narutowicza 
jeździli posłowie Waleron i Chyb po okolicy 
i wzywali ludzi do przygotowania kos i cepów 
bo panowie i księża. jak mówili — zabili chłop- 
skiego prezydenta i cheą odebrać robotnikom 
rządy. Agitacja ta odnosiła skutek wprost od- 
wrótny. Zwolennicy „Wyzwolenia* zamiast 
się zbroić zaczeli się zastanawiać. To w takira 
razie prawdą jest, że dotąd nie panowie rządzą 
ale lewica, jeżeli mamy sie zbroić, by panów 
do władzy n*s dopuścić. To Słuszne rozumowa- 


mie Ind tutejszy uzdrowiło. 


Kiedy w wymienioną niedziele ci sami po- 
słowie przyjechali, dotychczasowi zwolennicy 
zasypują posłów szeregiem pytań: dlaczego 
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Uroczystości wileńskie. 


Komitet wykonawczy obchodu uroczysto 
ści wyzwolenia i przyłączenia Wilna do Polski 
ustalił następujący program: W dniu 19 kwie 
tnia o godzinie 6 rano odegrają orkiestry woj- 
skowe pobudkę. Następnie o godzinie 9.30 od- 
będzie się uroczyste nabożeństwo w katedrze 
i Msza polowa na placu Łukiśkim, po której 
nastąpi defilada wojsk. stacjonowanych w Wil 
nie, Wieczorem o godzinie 20 odbędzie się 
w teatrach przedstawienie galowa, Uroczy 
stość zakończona zostanie rautem w salach re- 
prezentacyjnych pałacu Rzeczypospolitej. 

Zjazd Harcerstwa Polskiego. 

W dniach 6 i 7 bm. odbył się w Poznaniu 
w salach Uniwersytetu III Walny Zjazd Har- 
cerstwa Polskiego przy licznym udziale instru- 
ktorów, oraz delegatów kół przyjaciół Hare. i 
Kół Starszego Harcerstwa. Zjazd uchwalił wy- 
słać do prezydjum Rady Ministrów depeszę, 
jrotestujacą przeciw egzekucji na osobie ks. 
prałata Rutk'ewicza. | 

Po złożeniu sprawozdań i wniosków do ko 
misji uchwalono zaprosić każdorazowo Pre- 
zydentą Rzeczypospolitej na protektora zwi% 


ziemię chcecie oddać wrogom. kiedy my się 
dusimy na kilku zagonach, dlaczego judzieie 
nas przeciw księżom. a przyjaciele wasi 
mordują polskich kapłanów, poco burzycie 
tylko. a nie nomódz nie potraficie? 

Waleren przeląkł się — zamiast odpowie- 
dzi ścisnął laske w ręce i zaczął nia wymachi- 
wać i kiedy mimo to pytania sypały się. ude- 
rzvł laska jedneqo z pytających. Powstał krzyk: 
„posel bije wyborców !* 

Wyrwano laskę j zaczęto nią posła okładać 
tak, że dopiero na widok krwi nieco się uspo- 
kciło. Chyba ze strachu schował się do pewnej 
ukikacji z dwoma zerami i tam przez dłuższy 
czas przesiedział. 

Stała się rzecz przykra. Taki porachunek 
wyborców z posłami w praworządnem pań 
stwie miejsca mieć nie powinien — choć z œm 
giej strony i podobnych Waleronów nie po- 
wino być w Sejmie, To smutne zajście powinno 
nauczyć „Wyzwoleńców*, że kto „wiatr sieje 
— burzę zbiera, 


zku. W drugim dniu zebrała sie naczelna rada 
harcerska dla wyboru naczelnika Z. H. P. — 
Wyborv dały wynik następujący: przewodni- 
czący ks. prof. J. Manersberger. wiceprzewo- 
dniezący: St. Sedlaczek i gem. Osiński, sekre 
tarz gen. Janusz Rudnieki. 


Szkoła specjalistów morskich. 


Jak się dowiadujemy, w połowie paździ:r- 
nika ma być otwarta szkoła specjalistów mor 
skich, której celem bedzie przygotowanie ora” 
specjalizacja oficerów i podoficerów marynar- 
ki wojennej do służby morskiej. 

„Szkoła będzie posiadała dwa wydziały: po 
kładowy i techniczny. Przyjmowani do niej 
bedą ochotnicy, którzy przeszli wyszkolenie 
rekruckie. 


69 rzeźników-paskarzy przed sądem 


O lichwę towarową stanęło w okręgu III 
sądu lwowskiego około 60 rzeźników drobnych 
oskarżonych o  lichwę towarową. Znaczną 
część podobnych sędzia wyrokujący skaesł na 
karę aresztu od 7 dni do 1 miesiąca i na gzży- 
wnę od 100.000 do miljona Mk. 


„GONIEC KRAKOWSKI 


Ukraina w płomieniach wojny domowej. 
Nadchodząca wiosna ożywiła ruch powstańczy. — Oddział Pawłowskiego 


zdobywa Jarmolińce i Płoskirów. — Szepeł i Bezruczko na Wołyniu, Do- 
roszenko pod Kijowem. — Akcja wojsk sowieckich. 


Mimo pozornej ciszy ruch powstańczy na 
Ukrainie bynajmniej nie ustał Przechodzi on 
rzeczywiste fazy, chwilowo przycicha, to znów 


Zbliżająca się wiosna znów ożywiła ruch 
powstańczy. Drobne oddziałki znowu jak grzy- 
by po deszczu — podbite w jednym miejscu. 
jawią się niespodzianie w innych okolicach, 
mordując i wycinając w pień krasnoarmiejców. 

Już w pierwszych dniach marca odddział 
pułkownika Pawłowskiego, złożony z trzech 
sotni kawalerji uderzył na stację kolejową 
Jarmolińce w gubernji podolskiej. Powstańcy 
zdobyli tu pociąg wiozący artylerję 18 dywizji 
piechoty sowieckiej i zabrali dwa ciężkie dzia” 
ła i5 haubie z 82 końmi i wózkami amunieyj- 
nemi. Komendanta brygady artylerji Czeripa- 
nową wraz z komisarzem Tiurszycem rOzstrze- 
Jano, 72 artylerzystów wzięto do niewoli, — 
Oddział powstańczy utrzymał się w Jarmoliń- 
each dwa dni, poczem musiał ustąpić, gdyż 
pojawiła się tu brygada czerwonych złożona 
z trzech pułków piechoty, kawaleeji i artyle- 
rj. Walka trwała do wieczora, wreszcie pow- 
stańcy eofnęli się, porzuciwszy 4 działa, 

Oddział Pawłowskiego złączył się w okoli- 
cach Płosikirowa [m oddziałem powstańczym 
atamana Szepela i uderzył na Płoskirów. — 
Oddziały 17 dywizji czerwonej wycofały się 
z Płoskirowa. zostawiając wiele broni i pro- 
wiantów. Oddział Pawłowskiego zajął Płoski- 
rów, gdzie w. ręce powstańców wpadł komisarz 
wojenny: i cała jego kancelarja. Ponieważ od 
strony Żmerynki ukazały się znaczne sily czer- 
wonych i dwa pociągi puncerne, powstańcy, c0- 
fnęli się. 

W przeciągu 18 dni oddział Pawłowskiego 
zdobył 4 działa, 18 karabinów maszynowych. 
700 karabinów, sporo amunicji i t. d. Wielu 


wybucha siiniejszym płomieniem. 


krasm0armieńców wstąpiło do oddziału pużk. 
Pawiowskiego, Komisarzy wziętych do niewoli 
rozstrzelano. ! 

W gubernji wołyńskiej uwijają się trzy. od: 


„Neue Freie Presse“ donosi z Londynu. 
Oddział polityczny: policji londyńskiej zarządził 
ubiegłej nocy rewizję w domach 27 zwołenni 
ków stonnictwa republikańskiego. Dwie osoby, 
u których znaleziono obciążające materjały zo- 
stały: aresztowane. Z komunikatu policji wyni- 
ka, że organizacja republikanów projektowała 
wykonanie różnych zamachów w najbliższych 
dniach, przedewszystkiem chciano zburzyć ga- 
zownię i aletrownię, uwolnić rozmaitych wię: 
źmiów i wykonać zamach przeciwko wybitnym 
angielskim politykom, w. pierwszym 
na tych, którzy uprawiali politykę antyirlandz- 
ką. 

Papież nie jedzie do Lourdes. 

Wbrew. rozsiewanym pogłoskom papisź nie 
ma zamiaru odbyć w t roku pielgrzymki 
do Lourdes. ź 

Dzierżyński — prezesem Tow. 

akcyjnego sprzedaży ulicznej. 

Dzierżyński, prezes czerezwyczajki, objął, 
jak donoszą pisma sowieckie, prezesurę zarzą- 
du Tow. udziałowego sprzedaży ulicznej „Ła- 
rick“, Obecnie Tow. ogłosiło nową emisję 300 
akeji po 1000 rubli złotych do ogólnej sumy 
Giiflu00 r. zł, 


Niedziela pozostaje świętem 
w Bolszewii. 

W walce z Cerkwią rząd sowiecki zaproje- 
xlował przeniesienie dnia wypoczynku z nis- 
dzieli na poniedziałek. Jednak zainterpelowa- 
ny w tej sprawie komitet centralny związków 
zawodowych wypowiedział się przeciw temu 
przeniesieniu; wobec tego WCIK postanowił: | 


dnia wypoczynku s niedzieli na poniędziałek | 
hie_orzenosić | 


rzędzie | 


czki. Oddziały te, dobrze uzbrojone, posiada- 
jące kawałerję i kiłka dział, w nocy z 25 na 26 
lutego starły się z oddziałem czerwonych, — 
W walce tej zginał dowódca 6 dywizji czer- 
wonej. Podpuikownik Bezruczko operuje oko- 
ło Żytomierza, 

Począwszy od 1 marca dzłałalność pow- 
stańców na Ukrainie prawobrzeżnej wzrasta 
ustawicznie. Oddziały powstańców operują 


Nr. 19, 


skim, starokonstaniynowskim, winnickim i l- 
tyńskim, Oddziały te podlegają ogólnemu kie- 
rownietwu i utrzymują ze sobą kontakt. Pod 
Mohylowem na Podolu powstańcy wzięli do 
niewoli czerwony oddział karny, specjalnego 
korpusu- 

Dowóôdztwð wojsk sowieckich ma być sil: . 
nie zaniepokojone ruchawką powstańczą, == 
Z granicy polsko-rumuńskiej wicle oddziałów, 
wojsk sowieckich przerzucono na Wołyń. — 
Operacje przeciw powstańcom prowadzi Frun- 
ze, którego sztab mieści się w Berdyczowie. 

_ Powstańcy rozrzucają pomiędzy ludność 
odezwy, wzywające do walki z komunistami, 
Do powstańców, którzy rekrutują się zarówno 
z Rosjan jak i Ukraińców, ludność odnosi się 


w gubernji podolskiej, w powiatach płodkirow- | przychylnie, 


Ludendorf grozi rządowi bawarskiemu. 


Bojówki nacjonalistów nie chcą dopuścić do aresztowania swych redaktorów. — Regularne 
ćwiczenia wojskowe — Jak przemawia Ludenderft, 


Wiedeń, (Tel. wŁ). 

W tych dniach zwróciły się do rządu bawar 
skiego, prowadzone przez Ludendorffa i Hitle- | 
ra t. zw, organizacje bojowe obrony ojczystej, 
żądając zniesienia rozkazu aresztowania nacjo- 
nalistycznych redaktorów Wegera i Eckhardtu. 
W piśmie grożą organizacje wystąpieniem czyn 
nem w razie gdyby rząd nie zniósł rozkazu. 

Mimo to rząd jest zdecyduwany dokonać a- 
resztowania, ą energiczne Stanowisko jego wo- 
bee nacjonalistów tłómaczy się uzyskaniem 
przy rządzie Rzeszy osobnego senatu dła spraw: 
południowo-niemieckich z obsadą bawarską. Za 
dowolona z tej koncepcji wielka prasa bawar- 
ska popierą stanowisko rządu, a domaga się 
jednej jeszcze małej koncepcji: aby senat urzę 
dował w jednem z miast bawarskich. Żądanie 
to charakteryzuje małostkową politykę Ba- 


De Walera!leszc 


warczyków wobec dyktatury Berlińskiej. | 

Widocznie w celu wywarcia presji na rząd 
urządziły organizacje Ludendorffa i Hitlera w 
ubiegłą niedzielę regularne ćwiczenia wojsko- 
we i strzelanie ostrymi nabojami pod Mana: 
chjum. Po ćwiczeniach odbył się olbrzymi po 
chód demonstracyjny przez najszerszą z ulig 
monachijskich „Ludwigstrasse 

Ludendorff odbył w ostatnim cząsie kilka 
podróży inspekcyjnych do północnej Bawacjł. 
W przemówieniach swych podniósł on potrze< 
bę współpracy wojska z organizacjami bojowe- 
mi. Mowy jego wiecowe kończą się następują- 
cym charakterystycznym zwrotem: s 

„Zbliża się czas, kiedy naród niemiecki wy 
poczęty stanie do walki, by oswobodzić kraj 
od wroga, aby na nowo służyć wiernie dawne- 


mu panującemu. 
R w 
na wolności? 


Wócz powstańców irlandzkich aT w góry. — Jak zginą? ostatni przy: 
wócdca 


o 
Według wiadomości z Dublina, pogłoski 01 
ujęciu de Valery nie potwierdzają się dotąd. 
De Valera, hrabina Markiewicz i Don Breen, 
który uchodził za najodważniejszego Zz po- 
wstańców, uszli w góry. Przypuszezają jednak 
ogólnie, że nie zdołają ujść aresztowania. 
Z szczegółów o śmierci przywódcy nacjona 
listów irlandzkich Lyncha wynika, że zginął on 


Rewolucja 


a 


Pierwsza eskadra floty chłńskiej, składają- 
ca się z jednego krążowuika i 4 łódek kano- 
nierskich, a stacjonowana w Szanękaju, wy: 
dała manifest, w którym oOŚwiadeza, iż zrywa: 


Awantury w parlamencie angielskim 


Burzliwe zajścia z powodu budżetu dla wojska 
1 floty, — Także i posłowłe w Anglji umieją 
Spać w czasie posiedzeń. 

Jak donosi biuro Reutera posiedzenie izby 
gmin, które rozpoczeła się onegdaj o godzinie 
3-6j popołudniu, zakończyło się dopiero o go- 
dzinie 11-tej przedpołudniew następnego dnia, 
Izba opracowuje na razie jeszcze nieoficjalnie 
budżet dia wojska i floty. Przyszło do burzii- 
wych scen pomiędzy przewodniczącym a człon- 
kami part} robotniczej. Niektórzy posłowie 
z powoda długiego przeciągania się obrad 
USL 


Epidemja wścieklizny. 


W okolicach Grónoble grasuje wścieklizną. 
Około 800 osób odstawiono do instytutu Pa- 
steurą, 


Rekord wytrzymałości aeroplanu. 


Aeroplan typu Wright 8.4 pobił rekord wy- 
trzymałości, ponieważ leciał bez przerwy 560 
godzin i 


Lyuch. 


ratując życie de Valerze. W chwili, kiedy woj 
ska rządowe otoczyly dom, w Którym zebrali 
się przywódcy ruchu irlandzkiego, Lynch, 
chcąc umożliwić de Valerze ucieczkę, sam ob- 
jal kierownictwo walki z wojskiem. Wkrótce 
jednak został ciężko zraniony, wojsko zaś na- 
cierało z taką siłą, że towarzysze walki nię zdo 
lali już zabrać ciała swego wodza. 


w Chinach! 


Eskadra floty chińskiej wydaje manitest rewo-hicyjny, 


| 


związek z rządem i wzywa resztę floty do re- 
wolucji wojennej, Eskatira zamierza się przy- 
łączyć do południowej republiki chińskiej w 
Kauicnie, 


„Tydzień czerwonego ołówka“, 
Zamiast banalnego kwiatka, londyńskie To 
warzystwo opieki nad niemowlętami, ogłosiło 
„tydzień czerwonego ołówka“. 


Łacina w szkołach średnich we 
Francji. f 
Kongres nauczycieli francuskich wypowie- 
dział się za: utrzymaniem łaciny w programach 
szkolnych. 
Pies miss Cavell. 

, Rozstrzela podczas wojny przez Niem- 
ców pielęgniarka angielska, miss Cavell, miała 
ulubionego pieska, którym po jej Śmierci Żao- 
piekowała się ks. Croy. Niedawno piesek ten 
zakończył życie, a księżna Croy kazała zwłoki 
jego zabałsamować i przesłała je do Muzeum 
Brytańskiego. Zarząd Muzeum dąr ten przyjął. 


Kolej, która nie ma katastrof. 


Kołej North London Rauway istnieje od 
lat pięćdziesięciu i ani razu nie zdarzyła się 
na niej katastrofa. Kolej ta przewiozła miljard 
551 miljonów pasażerów, a. pierwszym jej me- 
chanikiem był Robert Stephenson. 


= 


ebany za życi 
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Fatalna omyłka lekarzy. — Dziwne odgłosy na cmentarzu. — Pochó- 
wany za życia zmarł w trumnie. — Siady walki. 


Budapeszt w kwietniu, _ 

W jednem z miasteczek węgierskich padł 
w tych dniach na ulicy pensjonowany urzędnik 
pocztowy, Jan Mosar; lekarze stwierdzili 
Śmierć skutkiem udaru sercowego i zmarły zo- 
stał pochowany. 

Na drugi dzień obok świeżej mogiły Mosa- 
ra kopano nowy grób; uwagę grabarzy zwróci- 
ło nagle stukanie i wołania o pomoc, dobywa- 
jące się s groba Mosara.Faxt ten przeraził gra 
barzy do tego stopnia, że zamiast w tej chwili 
zarządzić otwarcie grobu, pobiegli przestrasze- 


W Chalkowita koło Ołomuńca, popełnił sa- 
mobójstwo 41-letni buchalter, Józef Osradal, w 
stodole chłopa, Józefa Zemana. W liście poże- 
gnalnym, który pozostawił, oświadcza samobój 


ni do stróża cementarnego i do miejskiego le- 
karzą. ò 

Przybyła na cmentarz komisja, otworzyła 
trumnę Mosara. Zmarły leżał na brzuchu, a na 
ciele jego widoczne były ślady ogromnego wy 
siłku i walki celem samoobrony; ubranie miał 
podarte, na rękach widniała krew, snać od mo 
cowania się z gwoździami dla otworzenia tru- 
mny, W daremnej tej walce pogrzebany z% ży- 
cią, zmarł istotnie. 

Żona i córka zmazłego zachorowały powa- 
żnie wskutek przeżytych wzruszeń. 


jstwo z zemsty. 


Zemana i nie dawał mu spokoju. r 
W. dalszym ciągu donosi samobójca, że 
chciał zamordować swą żonę, która go opuści- 


jia, a nie dokonał tego tylko z obawy, że po- 


ca, że rozpaczliwy swój krok popełnia z chęci |tem zbraknie mu odwagi do rozstąnia się z ży- 


zemsty na chłopie Zemanie, do którego grun- 
tów rościł sobie pretensje. Dlatego umyślnie 
pozbawia się życia w stodole Zemana, by po 
śmierci duch jego krążył po całem domostwie 


ciem, Aby zniszczyć wszystkie węzły, łączące 
go ze Światem, Ostadal wrzucił przed śmiercią 
do rzeki eałą posiadaną przez siebie gotówkę, 
tj. 1500 koron. 


Kto większy: gen. Gallieni czy Sara Bernhardt? 


Polemika na iemat pomnika dla 


Sary Bernhardt. — Prasa paryska przeciw przesadzęnym 
hymnom pochwalnyim. 


W prasie paryskiej rozpoczęły się ożywio- |wszech stron po Śmierci Sary Bernhardt. Na- 


tte debaty nad kwestją pomnika dla Sary Bern 


hardt., 


Na łamach „Journal'a* rzuca Clement Van- i świetlaną kolumną itd. Pisano o niej 


tel pytanie, czy nie były przesadzone cokol- 
wiek * hymny pochwalne, które padały ze 
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ewaziem i Żejglerem. 


Foka akterem, śp 


W jednym ^z wielkich musie-hall'ów pa- 
Tyskich produkuje się obecnie oryginalny arty- 
5ta; foka, zwana Jackie, która żongluje ka 
peluszem, ilaszkarai, piłkami tennisowemi, ba- 
łonem, wyciera sobie sama nos, śpiewa pieśni, 
otula się w dywan, woła na swego manegera 
i wreszcie dąje oklaski swemi płetwami. Wszy- 
stkich zaś tych sztuk dokonywa inteligentne 
to zwierzę z taką swobodą, że widz zapytuje 
Big mimowolnie czy pod postaci tego ssaka 
nie ukrywa się jakiś przebrany aktor... 

Py Przed występem foka kąpie się przez go- 
üzinę w specjalnie dla niej sporządzonym ba- 
p Benia, aby się odświeżyć, Pużywienie jej sta- 
nowi około 12 kg. ryb, przedewszystkiem zaś 
lubi śledzie. Podróże odbywa w osobnym war 
konie, jak wybitne osobistości, 
__ Foka ta wyłowiona została w Oceanie 
Spokojnym; liczyła wówczas 18 miesięcy. ży- 
„ Sia. Przez rok mniej więcej trwała jej tresura 
po ośm godzin dziennie. Specjalny „manager“ 
objeżdża z tą mądrą foką wszystkie części 
świata. Ostatnio produkował się z nią przed 
królową angielską. W Douglas mądke zwierzę 
dało pierwsze sygnał alarmu w chwili wybu 
c  wżaru w teatrze: zaczęło mianówicie wy- 
'« _ « jakieś dzikie okrzyki, które zwabiły 
8... ników akcji ratunkowej. 
a 


zwano ją „genjalną artystką”, wzniosłą, boską, 
niebiańską, dobrodziejką ludzkości, pochodnią, 


l 
w monarchistycznych krajach pisze się tylko 
o postaciach z rodu książęcego, używano o niej 
epitetów, jakich wierni używają, mówiąc o Bo- 
gu. Porównywano ją z Napoleonem, Pasteu- 
rem, Wiktorem Hugo; „Ona*, „Jej“ postać pi- 
sano przez duże litery... 

Wspominając o tych zachwytach nad: „nie- 
śmiertelną Sarą" i o wezwaniu, jakie padło do 
postawienia na jednym z placów paryskich po- 
mnika zmarłej artystki, dorzuca Vantel z iro- 
nją, że gdyby tak Francja chciała uczcić po- 
mnikami wszystkich swych wielkich zmarłych 
artystów, to przyszłaby móże w końcu do prze- 
konania, że może i... generałowi Gallieni nale- 
żałby się jakiś pomnik. I generał ten — pisze 
Vantel — zrobił dużo dla Faryżan, i jemu za- 
wdzięcza się przecież cośkolwiek, i on grał z 
powodzeniem w wielkiej tragedji, występując, 
na scenie wojennej w chwili, gdy we wrześniu 
r. 1914 Francja czekała dziejowego rozstrzy- 
gnięcia swych losów... A zatem, kończy publi- 
cysta paryski, obok posągu artystki, która kre- 
owała „Toskę”, nie zawadziłby i pomnik męża, 
który kreował „zwycięstwo nad Marną*... 

„Temps* paryski godzi się ze zdaniem Van- 
tela im puncto Sara Bernhardt-Gallieni; poza 
tem podnosi, żà w rzeczach pomników należy 


wychodzić zawsłe ze stanowiska. estetycznego, |: 


należy uwzględniać czy pomnik postawiony na 
wolnem powietrzu jest ozdobą dla danego pla- 
cu, ulicy, czy ogrodu, „Temps“ sprzeciwia się 
zasadniczo przezwanii „place du Chatelet“ pla 
cem Sś£ryęBernhardt i domaga się, by zaniecha- 
no tego planu i strzeżono dawqych nazw ulio 
i placów, które są wyrazem wspomnień histo- 
rycznych starego Paryża i konieczne są dla to- 
pografji miasta, 
| 


Wieża Eiffel w Londynie. 


Na wzór Paryża posiądzie i stolica Anglji 
swoją wieżę Eiffel Na wystawie, która w przy- 
szłym roku ma być urządzona w Wenbley, po- 
jawi Się wieża, której szczyt wznosić się bę 
dzie na 900 stóp ponad poziom morza, Wieża 
ta ma być „majs iem“ nowoczesnej 
sztuki budowlanej. Zbudowana z betonu, posia- 
dać będzie formę cylindrową. Podstawa wie- 
ży będzie dużo mniejszą od podstawy wieży 
paryskiej Eiffla. „żądni emocji, zwiedzający 
wystawę dostawać się będą mogli na szczyt 
wieży przy pomocy windy, mającej pomieścić 
400 osób, Wjazd na, górę 1 m wieży, trwać bę- 
dzie 7 min 


Sta, % 
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Tym, którzy się wstydzą swego 
pochodzenia! ` 


(Odpowiedź na napaść „III. 
i Codziennego). 


- W Nrze 77. „OL Kurjera Codziennego“ wy- 

drukowano w: kronice notatkę p. t. „Gróbo- 
skórność*. Niepodpisany autor tej notatzi na- 
zywa „złośliwym nietaktem* i „gruboskórno- 
ścią“ podkreślenie przezemnie niepoisziego po- 
chodzenia śp. Nowackiego w nekrologu, za- 
mieszczonym o tym artyście w „Gońcu Kra- 
kowskim', 

Zbyt wiele zaszczytu wyświadczyłkym au- 
torowi tej notatki, gdybym chciał bronić mej 
najlepszej intencji i szczerego współczucia, ja- 
kiego dowód złożyłem, pisząc nekrolog o ar- 
tyście, któremu zaj największy błąd życiowy 
poczytywajenm? zaangażowanie się do „Baga- ` 
telis 

Jeżeli więc dziś zabieram gios w tej spra- 
wie, bo tylko z powodu mącenia pojęć etycz- 
nych, które wprowadza „Il. Kuzjer Codz.“ 
w szerokie koła społeczeństwa. 

Bo jeżeli „złośliwym nietaktem* i ubo- 
skórnością* nazywa się stwierdzenie nagicgo 
taktu przyrodniczego, że ktoś jest z pochodze - 
nia Rusinem albo Litwinem, to szczytem taktu 
i dowodem delikatnej skóry powinno być za- 
cieranie i tuszowanie tego pochodzenia. 

Gróboskórnością więc będzie stwierdzenie, 
że np. znakomity śpiewak, Myszuga lub Kru- 
szelnieka byli ruskiego pochodzenia, albo, ż9 
Wilhelm Feldman był żydem! Trzymając się 
dalej tych zasad, trzeba będzie konsekwentnie 

i wstydzić się, jeśli czyjś ojciec był 


Kutjera 


fr 
"o 


ak | chłopem, albo jeśli matka była przekupką. Boć 


te wszystko są nagie fakta przyrodnicze 
Mojem zdaniem nie przynoszą one dziś ni- 
komu ujmy, nie tylko dlatego, że są przez nie- 
go niezawinione, ale także dlatego, że nareqy- 
cie doszliśmy dziś do tej wyżyny postępu spo- 
łecznego, że możemy, o tem mówić nawet z po~ 
wną dumą, i 
Tylko ludzie bez charakteru lub niskiej 
kultury czują się dotknięci, jeśli się stwierdza 
fakt ich pochodzenia: Dla mnie człowiek, któ- 
1y stara się zatrzeć swoje pochodzenie. jest o- 
szustem. Tylko barbarzyńska dusza może uwa- 
Żać oszustwo za cnotę i oburzać się, gly sio 
jej pochodzenie przypomina. Jeśli „Hl. Kurje- 
rowi Codz.“ wygodniej postępować według tej 
etyki, to można się temu nawet nie dziwić, , 
Wszak wygodniej byłoby dla „Il. Kurje- 
ra Oodz.*, reklamującego zaneonowe nrzesl- 
stawienia „„Dybuka* w polskim dotąd teatrzy- 
ku „Bagateli*, żeby nikt w Krakowie na 31 
fakt się nie oburzał, przeciwnie, gdyby nawet 
poczytał introdukcję żargonu ua scenie Ra- 
gateli“ — za zasługę obywatelską Dyrekcji, 
która wubogaca język polski nową gwarą. 
Dzięki Bogu cała opinja polska jest w tym 
względzie zdania odmiennego! 
Wobec tendeneji do tuszowania To"+" 
przyrodniczych przez „ll. Kurjer Codz.“ Jwo- 
wskie „Dito“ poświęcając wspomnienia po- 
śmiertne śp. J. Nowackiemu, stwierdza fakt 
ruskiego pochodzenia śp. J. Nowackiego (na- 
zywał się z domu Iwan Batjuh) ubolewa tylko 
przy tej sposobności nad niższością _ ruskiej 
kultury teatrainej, która nie potrafiła fodzime- 
go talentu do siebie na stałe przyciarnąć. 
Szczytem nieuczciwości dziennikarskiej 
„Il. Kurjera Codz.“ jest insynuowanie mi au- 
torstwa pogłoski zamieszczonej w innym ariy- 
kule „Gońca“ o tem, że wzlot lotmików odby- 
wał się z racji pogrzebu śp. Nowackiego. 
„Artykuły moje stale podpisuję pełnem na- 
zwiskiem i nie mam zwyczaju kryć się z tem, 
co piszę pod anonim, jak to uczynił autor uo- 
tatki „OL Kuriera Codz.*, Bo i to należy do 
kardynalnych zasad uczciwości dziennikar- 
skiej, że jeśli ktoś reaguje na artykuł podpi- 
sany pelnem imieniem i nazwiskiem, niech nie 
szezeka z za płota, ale niech ma odwasę wy- 
stąpić otwarcie, nie ukrywając się za para- 
wanem pedakcji! Ludwik Skoczylas. 


REPERTUAR TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. 
Wtorek wiecz.: „Historja nie z prawdziwego 
zdarzenia”, 
Środa o g. 6: „Wesele“, 
REPERTUAR TEATRU „BAGATELA“. 


Wtorek: „Szkoła kokot”, 

Środa: „Szkoła kokot“: 

Czwartek: „R. H. Inżynier“. (Premjera. Wy- 
stęp Józefa Węgrzyna). a 


O ŚWIĘCIE 3-GO MAJA PARĘ UWAG. 

Zbliża się obchód 3-go Maja. Komitety ra- 
dzą nad „programem“ — i — w miarę możno- 
Ści ustanawiają punkta porządkowe, W „pro- 
grazaąch* takich, znajdują się konieczności 
zresztą dodatnió, jednak są i takie, które dzi- 
aiaj, ze względu na warunki Wolnego już Na- 
rodu i inny nastrój, powinny być zastąpione 
stosowniejszemi punktami. Dziś przecie obcho- 
dzimy 3 Maj nie w tęsknocie i cierpieniu, ale 
w dumie wolności i w radości życia. Sentymen- 
ty odpadły! 

Potrzebna ża to okrasa naszej wielkości 
i mocy! 

Niechże ona więc cechuje ten pochód uro- 
czysty. Niech nio będzie „na predce“ sklecong 
dekoracją — ale krwią i Aden Narodu! 

Niech będzie przeglądem i poznaniem gie 
po wiekowej hańbie niewoli, Niech nie będzie 
sennością, ale życie, ogromem! 

W jaki sposób to zrobić? Kto ma to zrobić 
i kiedy? — to rzecz nie moja. Nie śmiem pro- 
stować pumysłów tych którzy są do togo po- 
wołani i rozumieć potrafią. Wiem tylko tyle, 
że „program zmienić trzeba — powinno się 
zmienić! 

Niech „Pochód będzie „Pochodem* wobec 
nas i wobec Świata, — tak, bo w dzień ów 
świat cały spojrzy na nas — a wrogowie tem- 
bardziej, więc trzeba by było potężnie i bo- 
gato! — stać nas na to. 

Niech wozy 3 zaborów jadą i jadą śród 
śpiewu i muzyki w narodowych strojach. Niech 
szeregi i szare i barwne z całej Polski, przy- 
byłej Braci idą dumne i wielkie pośród ulic 
zdobnych chorągwiami i dekoracją stogowną! 

Niech to będzie pierwsze ogromne święto! 
Na Rynku głównym zbiór. Błonia przeglądem 
i mszą polową — a potem? — dowoli! 

Oto jest moje zdania Ach, jeszcze jedno! 

Młodzież szkołna do lat 16 nie powinna 
brać udziału w pochodzie, ale ustawiona 
w miejscu odpowiedniem — widzieć powinna 
pochód. Jej plątanie sią bowiem w pochodzie 
cela zamierzonego nio osiąga! 

W pochodzie powinny wziąć udział wszyst- 


kie dzielnice, partje, związki, kasty, delegacje, | umiał 


korporacie 1 wszystkie nacje. Wszystko na 

przestrzeni poteżne, swobodne, a nie zduszone 

w U ii ulicy, lub innych zaułkach miasta. 
Zygmunt Wierciak. 


PROF. EMIL BOURGEOIS, Członek Insty- 
tutu Francji, wygłosi w Uniwersytecie Jagiel- 
lońskim cztery wykłady p.t „La conqueie 
prusienne, ses etapes“ w dniach 20, 21, 23 
i 24 kwietnia br. — Pierwszy wykład odbędzie 
się w Auli Uniwersytetu Jagiellońskiego o go- 
dzinio 4-tej min. 30 popołudniu punktualnie. 

MIN. SPRAW WOJSK., gen. Sosakowkki 
przesłał na ręce Prezydjum m. Krakowa tele- 
gram kondolencyjny dla nieszczęśliwych Kra- 
kowian, dotkniętych katastrofą lotniczą. 

PIEKARNIA MIEJSKA WOBEC STRAJ- 
KU. Piekarnia miejska po jednodniowym straj- 


ku robotników piekarskich uruchomioną ZO- | 


szła dzisiaj, gdyż miejskie Mauro Aprowiza- 
cyjne nie mogło dopuścić do tego, ky zaklady | 
dobroczynne, instytucje społeczne, zaki miej- 
skie, oraz aA ludność Krakowa, były no- 
zbawior 
konico, ca uwi 
plac je e 


„GONIEC KRAKOWSKI" 


Wypieczony dziś chleb dostarczy piekar- 
nia miejska przedewszystkiem instytucjom 
i zakładom społecznym, a dopiero potem skle- 
pom do rozsprzedaży. 

W SPRAWIE STRAJKU PIEKARZY. Na 
wczorajszem wieczormem posiedzeniu cechu 
piekarzy na „Kotłowem* zebrani właściciele 
piekamń uchwalili jednogłośnie solidaryzować 
się i przetrzymać strajk robotników  piekar- 
skich, by tem samem zaznaczyć spieszenie Spo- 
łuczeństwu z pomocą w walce z drożyzną, . 

Z powodu braku miejsca odkładamy dal- 
sze szczegóły tego posiedzenia do jutrzejszego 
NUIerU, i 

Pieczywo ma się dzisiaj pojawić w piekar- 
niach w normainej ilości i jakości mimo bra- 
ku strajkujących robotników. 

NISZCZENIE ŁAWEK NA PLANTACH. 
Od pewnego czasu niewyśledzeni złoczyńcy 
niszczą systematycznie ławki na Plantach tak, 
że w niedalekiej przyszłości znikną one zupeł- 
nie, W roku b. zezwolił Magistrat prywatne- 
mu pozedsiębiorstwu na ustawienie krzesełek 
wzdłuż ścieżek plantacyjnych. 

Krzesełka te również padają ofiarą wam- 
dalskich wybryków niewyśledzonych spraw- 
ców, urządzających sobia po tych krzesłach 
formalne wyścigi. W mprzeciaru niedługiego 
czasu kilkadziesiąt tych krzeseł okazało się 
nie do użycia. — Magistrat zwraca się do o- 
gółu mieszkańców © opiekę nad ławkami 
i krzesałkami na Plantach. 

EKSCESY STRAJKUJĄCYCH. Wczoraj 
rano usiłowało kilku strajkujących piekarzy 
przeszkodzić w pracy w piekarni Kręciny przy 
ph Matejki, przyczem wybili kilka szyb w ©- 
knach, Pracującym zabezpieczono swobodę 
w pracy. 

MIESZKANIA DLA URZĘDNIKOW. „To 
warzystwo Osiedli urzędniczych rozpoczęło bu- 
dowę domu trzechpiętrowego o 15-tu miesz- 
Kkaniach trzechpokojowych przy Aleji Słowac- 
kiego w Krakowie. Członkowie Towarzystwa 
reflektujący na wyna; jęcie w tymżo domu mie- 
szkanią zgłaszać się: mogą o informacje 
u członka Dyrekcji Towarzystwa inż. Albrech- 
ta, radcy budownictwa w Dyrekcji robót pu- 
blicznych (Kraków, Krzysztofory Nr. tol. 2431) 
w poniedziałki, środy i piątki między godziuą 
12 a 2 w południe. 

UZUPEŁNIENIE TRAKTATU HANDLO- 
WEGO Z FRANCJĄ. Izba handlowa i przemy- 
słowa w Krakowie przedstawić ma rządowi 
wnioski i matorjały do ewentualnego uzupeł- 
nienia umowy handlowej z Francją. Wnioski 
obejmować mają zarówno same zniżki celne 
dla towarów polskich, jak i wykazy towarów, 
korzystających z francuskiej taryfy minimal- 
nej wzgiędnie ze zniżek celnych procentowych. 
Zainteresowane przedsiębiorstwa mają Sposo- 
bność puzedstawienia Izbie w drodze pisemnej 
doświadczeń, poczynionych ma podstawie obe- 
onej umowy w stosunkach z Francją. 

NIE UDAŁO SIĘ marrana Innn * Canain D 
wy złodziejskiej Adamowi Stachurze zacho- 
wać swogo łupu, bo oto wczoraj około godz. 
4-tej nad manem pzyżrzymano go na moście 
podgórskim w chwili, gdy miósł męskie futro 
i nakrycie stołowe na 6 osób. Ponieważ nie 
się z posiadania tych rze- 
czy, więc ma je odebraqo, samego zaś przya- 
resztowano. W toka dochodzeń okazało sie, 
że skradzione rzeczy pochodzą ze skłepu Hele- 
ny Nilssenbaugn, do którego ubiegłej nocy Sta- 
chura się włamał i kradrieży dokonnł. Rzeczy 
zwrócono poszkodowanej. 

WŁAMANIE DO SZKOŁY. W nocy z 14 
na 15 bm, dostali się nieznani snrawcy do þu- 
dynku szkolnego przy ul. Szujskiego L 2 í po 
oderwaniu zamków od szat skradli skrzypce, 
wart. około 1 milj. Mk, oraz 15.000 Mk. gotów- 
ką, poczem zkiogli w niewiadonym kierunku. 

ŚMIERTELNA BÓJKA. W poniedziałck 
Wielkanocny, tj. dnia 2 bm. powstała w O- 
chojnie, pow. Wieliczka, bójka, między kilku 
mężczyznami, z których Stan. Floreczyk z Rze- 
szotar pchnął dwukrotnie sztyletem w piarś 
Antoniego „Kozła z Ochojna tak, žo ton na 
miejscu skonał, brat zań zabitego, Wojciech 
Kozioł, został ciężko raniony sztyletem w żo- 
łądek i obocnie walczy ze kmiercią, Florczvka 
ujeto i odstawiono do tądu'w Wieliczce wraz 


te ego chleba, wobec czego z tejjz kilkoma jego wspólnikami. 
zajędniono żądaną Po lz 


RO NIONA KRADZIEŻ KOLEJO- 
A. Onągdaj w mocy niewykryci sprawcy roS- 


Nr. 7% 
"= "max 


kili kika wagonów towarowych na filji dwor- 
ca towarowego w Krakowie, przyczem -„usiło- 
wali skraść kilkanaście rulonów eeratv. Spło- 
szeni jednak przez służbę kolejową uciekli nio 
nie zabrawszy. 

WYKRYCIE SKŁADU ZŁGDZIEJSKIE- 
GO. Policja chrzanowska w ostatnich dniach 
wykryła we wsi Myślachowice, pow. 
nowskiego skład rzeczy pochodzących z Kra- 
dzieży. Skład mieścił w zabudowaniach gospo« 
darza Zająca i zawierał poważną ilość: futez; 
mundurów wojskowych, garderoby i skór. — 
Wartość znalezionych rzeczy wynosi około 20 
miljonów marek. Zająca osadzono w areszcie, 
zaś co do rzeczy wszczęto dochodzenie w 08 
lu odnalozienia ich prawnych właścicieli. # 

ŻARTY: s. 

Misjonarz angielski pisze w swem sprawó» 
zdaniu: 

Dzicy nis chcą się oduczyć używania mięsa 
ludzkiego, ale przynajuniej mig no 
żem i widelcem przy 


W ADMINISTRACJI „GOŃCA KRAK. 
sa do odebrania listy pod adresami: Admini 
stracją „Pazczelarz*, Adm. „Kobieta Polska“, 
„Czasopismo Automobilowe*, -Formik 
šci“, „Przagiąd Sądowy”, „Przegląd Kupiec, 
ki“, „Polski Siow“, „Polski Filateli „Odi 
budowa kraju“, Na przełomie“, Jeyk "Pola 
ski”, „ilustracje miesięczne", „Miesięcznik krah. 
joznawczy dla młodzieży“, „Krak. pmægiąd: 
teatralny“, „Robotnik Polski”, „Ruch robotni: 
czy*', „Wiadomości Numizmażyczno-Arecheolo< 
giczne*, „Koleżjowiea Polski”, „Korespondenś 
Pol, Tow. Handl“, 


Z sali sadowej. 
Zabójca własnej żony przed sądem. ' 
W dniu 16 bm. krakowski Sąd Okregowyj. 
karay rozpatrywał sprawę Ludwika Jochyma, 
fornala z Proszówki p. Bochnia, oskarłonego 
o mordorstwo popełnione przezeń na tonie 
swej Marj, przez utopienie jej w Rabie. \ 
Osksrżony kateroryemie rapnzeczył, jakoi, 
by zamordował żone swą z premedytacją; wê 
dług zeznań jego w chwili gdy znajdował sią, 
z żona swą na moście, wiodącym przez Rabe 
Ne między niemi sprzeczka, podczag, 


pchnął on tak nieszczęśliwie swą żonę, 


że sy upadła z mostu w rzekę i utonęła. 

Po ukończonem badaniu świadków i prze- 
prówadzonej rozprawie Sąd wydał wyrok, ska: 
zujący Jochyma na 10 lat ag" z zalis 
czeniem aresztu śledczego od 5 stycznie by 
za. zabójstwo bez premedytacji. 

Skazany wyroku nie przyjął, zastyga 
sobie trzydniowy PAM do namysłu. 


Dwa konkursy „Bańcs Krakowskiego“ 


L Jak powinno państwo i obywatele postępo- 

wać, ażeby Polacy długo Żyli? t 

IL. Jak budować młodą Polskę, ażeby w przys 
szłości w Polsce dobrym było dobrze? 


W dalszym ciągu nudesłali odpowiedzi: 
Ks, A. Kopacz, Kraków I 

Ajeksander Przybyłowicz, Wygnanka GL 
Ks, J. Piaskowy, Lacko L 

Wł. Stankiewicz, Grodno I, 


Alfons Poine, Grojec L II. 

Antoni Fyda, Czechowice M. 

M. Rawicz, Kraków L 

Marja Ryszowska, Kraków I, Il. 
Antoni Wojciechowski, Kraków. I, IL. 
Lucjan Panajew, Kraków I. 

Juljan Turulski, Stanisiawów I. 
Aleksander Stojałowski, Chyrów L 
Marjan Motyka, Proszowice I, II, 
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|, ość nie sprzedaje, a banki szukają materja- 
d * 


Nr. 79. 


Co się działo wczoraj na-giełdzie. 


Kraków. 
W akcjach niebywała i pwałtowna haussa, 
Skoki kursów 3ą tak ogromne -— jakich dawno 
już krakowska giełda nie pamięta. 
ciężkie, jak: Zieleniewski, Cegielski, Górka, 


łu i wobec tego haussa się rozwija, 
Pewnych papierów nie można było dostaź, 
np. „Stug“ był szmikany mocno, * żadnej 


ae 


Papiery | prawie podaży, 


W. dziale walut i dewiz na oficjalnej piet 


Siersma Górnicza skoczyły od poprzedniego | dzie spokój. Obroty leniwe, kursy ustalone 


dnia przeciętnie o 40.000 na sztuce. Publiez- 


a Kraków (PAT) 
„ Waluty: Dolary Stanów Zjednoczonych 
42.000, 43.500, tr. 42.900, czaki 42.000, 43.500, 
te. 48.100, 43.300; funty angielskie 198.000 
203.000, ozaki 198.000, 203.000, tr. 201.000; 
holenderskie 16.700, 17.200, czeki 
„116.700, 17.200, tr. 16.975; franki framcuskie 
L625, 2925, czeki 2825, 2925, tr. 2890, 2850; 
franki szwajcarskie 7800, 8000, czeki 7800, 
8000, tr. 7925, 7975; marki niemieckie 1.85, 
2.05, ozeki 1.90, 2.10, tr. 2.05, 2.04 1/2; ko- 
tony austriackie 0.57, 0.62, czeki 0.57, 0.62, 
ke. 0.61 1/4; korony czeskie 1225, 1300, czeki 
1250, 1325, tr. 1300. 
Akcje: P. T. H. 5500. 6200. tr. 5700, 6000. 
: 525, 625, tr. 550; Pharma 26.000, 
82.000, tr. 27.000, 30.000; Polski Glob 1800, 
'8500, tr. 2000, 2300; Żegluga. polska 3500 


Wory 36.000, 41.000, tr. 37.000, 40.000; Auto 
Motor 5800, 6300, tr. 6200; Trzebinia żelazo 
87.000, 40.000, tr. 37.500, 39.500; Pocisk 

8.000, 17.000, r. 15.000; Górka cement 
115.000, 145.000. tr. 115.000. 145.000: Sier- 
Szańskie Zakłady górnicze 120.000, 145.000, 
tr. 120.000; Tepege 44.000, 50.000, tr. 44.500, 
50.000; Polska nafta 17.000, 22.000, tr, 
18.000, 20.000; Ojkos tr. 9.500, Strag 9000, 
12.000, tr. 10.000. 11.500; Syndykat . koszy- 
karski Kraków 5500, 6500, tr. 6000; Krakus 
26.000, 30.000, tr. 27.000, 29.000; Chodorów 
80.000, 90.000, tr. 82.500, 90.000; Ćmielów 
88.000, 45.000, tr. 39.000, 44.000; Elektro- 
wnia Sjersza 11.000, 13.000, tr. 11.500, 12200; 
S. W. Niesnojowski 45.000, 50.000, tr. 45.000, 
48.000; Polski Banik Przemysłowy 8000, 9000, 
%. 8500, 9000; Bank hipotaczny 6000, 7500, 
6000, 7500; Bank Małopełski 7500, 8500, 
8500; Ziemski Bank kredytowy 5000, 6000, 
te, 6000; Bank kredytowy Warszawa 21.000, 
28.000, tr. 22.000; Bank Związku Spółek Za- 
ch, Poznań 55.000, 58.000, tn 56.000, 


T 


na tej samej wysokości, jak dnia Line Si 


Warszwa. (PAT). 

Waluty. Dolary Stanów Zjednocz 48.250, 
42.900, sprzed. 43.110, kupna 42.690; marki 
niem, 2.00. 

Czeki, Bełofa 2575, 2010, smet. 9322, ku- 
mo 2498; Berlin 2.05, 2.00, sprzed. 2.02, ku- 
pno 1.98; Gdańsk 2.05, 2.00, sprzed. 2.02, ku- 
pno 1.98; Holandja 17.000; Londyn 200.000, 
200.750, sprzed. 201.750, kupno 199.750; No- 
wy York 43.500, 42.900, sprzedaż 42.110, ku- 
poo 42.690; Nowy York drobne sprzedaż 
43.060, kupno 42.640; Paryż 2900—2914, sprze 
daż 2896; Praga 1300, 1200; Szwajcarją 7960, 
8000, 7920; Wiedeń 0.61 1/2—0.60 3/4. 

Lwów. (PAT). 

Waluty, Ruble carskie 100-ki 300—850, 
500-ki 300—350, drobne '75—100,  dumskie 
1000-kdi 20—30, 250-ki 15—25, kiereńki 0.30— 
0.40, grzywny i karbowańce 1—3; franki fran- 
cuskie 28R0—2870, szwajcarskie 7850—7870 
belgijskie 2450—2490, funty angieł. 200.000 
do 202.000, dolary ameryk. 42.750—48.250, 
drobne a kanadyjskie 42.750—42.250, marki 
niemieckie 1000-kż.2—2.05, 100-ki 1.90—1.95, 
lei rammńskie 500-ki 200-—220, drobne 190 do 
210, liry włoskie 2130—2150, korony czeskie 
1250—1270, trans, 1250—1255, austr. 0.60 do 
0.61, węgierskie 11.50—11.90, dynary 419 do 
430. 

Dewłzy. Londym 201.000—203.000, trans. 
202.000--201.006. Paryż 2870—2890, Zu- 
rych 7910—-1950, trans. 1950—T925, Praga 
1270—1290. trans. 1272—1280, Budapeszt 
11.70, 12.10, Wiedeń 0.60 1/2—0.61 1/2. Ber- 
lin 2.05—2.10, trans. 2.08, N. York 42750— 
43250, trans. 438.000—43.250, Medjolan 2150— 
2170, trans. 2170, Bukureszt 200—220, Bruk- 
sala 2490—2510, Holandja 16.900—17.100 

Ztrych. (PAT). 

Zamknięcie sglefdy. Berlin 0.02.61; Bolan- 
dja 215.15; Nowy York 549.25; Londvn 25.60; 
Paryż 86.51; Medjolan 27.37; Prasa 16.40; Bu- 
dapeszt 012. Belgrad 5.60; Sofja 4.20; Warsza- 
wa 0.01.30; Wiedeń 0.007.7 1/4; Austr. korona 
sterapi. 0.007.7 1/2. 


| I 
TEATR MIEJSKI IM. JUL. SŁOWACKIEGO. | tyle nieudałych premier — to frochę za wie 


toja nie 1 prardriwego zdarenfa 


Komadją w 4 aktach Stef, Krzywoszewskiego.- 
Reżyser: Teofil Trzciński. 


le! Tego ani budżet teatru, 
dłużej nię wytrzymają. 

, Łączy się x tą sprawą niepokojące pyta- 
nie, częmu zawdzięczają sztuki takie, jak p. 
Galicy Š ostatnia p. Krzywosewskiego mo- 
żność wystawienia ich na scenie miejskiej? 


ani publiczność 


_ Hisfocja nie z prawdziwego rdzrzemia nie! Jakie tajemnicze wpływy decydują o ich intro- 


Jest 
Takt, 


sztuką p Kmywoszewskiego, ale jest; dukcji do miejskiego teatru? Bo, że nie war- 
że podobną zztuke teatr miejski wysta- | tości sceniczne, ani literackie — to przekonał 


wi wiedzae już o tem. że padła ona w War- | się o tem każdy, kto te sztuki widział na gce- 


Í Ingi ©oraz wiekszą okazuje sie potrze 

, wznowienia stanowiska od zgonu 4. p. E. 
a egv nieobsadzonego — doradcy 
literackiego. We wszystkich dotychczasowych 


Bzawie, w Tente Polskim. Wogóle pod wzgle- | nie. 
doboru sztuk zaczyna zdrowy instynkt| że im kto większym grafomanem, tem więcej 
oraz widocznioj opuszczać naszą dyrdkcję |rna szans do sceny im. Juljnsza Słowackiego, 


E= 


Mimowoli nasuwa się każdemu myśl 


Ale wróćmy do sobotniej premiery. Czy 
można sobie wyobrazić sytuację więcej nie 
dorzeczną. jak żeby komisarz polieji, bawią: 
cy na zabawia, przyjmował zoznania w spra- 


Iecenzjach podkreślałem nietylko z loiaino- | vie kryminalnej, albo żeby prokurator pań- 


ścią, ale nieraz z entuzjazmem talant reżyser- 
ki obecnego dyrektora teatru p. Teofila 
Trzcińskiego. Nie mogę tej opinii podzielać | 


ckich, potrzebnych do kwalifigowania utwo- 
rów na scene. / : 
Zresztą samo zestawienie szik. któro ni 
wytrzymały próby. sceny, grmnyth w %sta- 
tnich dwu miesiącach, potwierdza „moją opi- 
ja, Oto one: „Sławna -artystka „Janosik” 
;Pierwsza sztuka Fahy“ i gov  istorie_nie 
z prawdziwego. Marzenia% Na anao 


E A 


j: nim, gdy myślę o jego zdolnościach litora- 
l 


stwa, tropiący mekombeo zbrodniarza, wcho- 
dził do domu tnego.i pod pozorem to- 


warzyskieggoboowania ściągał protokół z osób ' 


obeenyc 


-n — « ari ot 
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ZE SPORTU. 
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Puka nożna, al 
Qracovia—Sturm 12:0 (3:04 % __ 
Obecnie biełska drużyna Sturm nie m"elsławią 
żadnej kiaay, ba, imożo Śmiało być uważsuą za cie" 
kawy amachrenizm swoją formą Tan ciej pierwh 
szokiasowej „ y nie spotkafiśmy już dawną 
w Krakowie. "To też zawody powyższe polegały nā 
tremiugu jednobramkowym, do przerwy Sturm bros 
nił sią jak 
Kałużę 


Wisła— Wawel 4:0 (3:0) 

Ogółnie spodziewano się, iż spotkanie powyższa 
mależeć będzie do banizo interesujących, jedna 
kowoż Wawel nie przedstawia sią wcale groźnie 
dia „Wisły”, bo też z łatwością uzyskała ona zwy- 
cięstwo, które mogło być o kilka bramek bogat- 
sze, gdyby nie pewne zatrzymywanie Bię ataku 
Wiały pod bramką przeciwnika i brak decyzji do 
strzałów. Reymana oddał kilka wspaniałych strza- 
łów, z których pierwszy wpada do siatki. Drugą 
bramkę zyskuje Kowalski, trzecią Reymam, war: 
ą Adamek, Po przerwie „Wisła“ widząc słabość 
przeciwnika, nie gra na żyłę, lecz bardzo swobo- 
dnie, Sędziował bardzo dobrze p. Lustgarten, ` 

aCe 
Zgromadzenia sportowa, 

Walne Zgromadzenie Sekcji Wioślarskiej Aka- 
demickiego Związku Sportowego w Krakowie, od- 
będzie się dnia 18 b. m. (środa) o godz, 6 wicezór 
w budynku własnym przy ul. Zwierzynieckiej L. 
48. Porządek dziemny: 1. Sprawozdanie z działal- 
ności. 2. Wybór nowego wydziału. 3. Otwarcie 
SOZONU. 


Walne Zgromadzenie Akademickiego Związku 
Sportowego w Krakowie odbędzie się dnia 25 bm. 
(środa) o godz. 6 wieczorem w budynku Akad, Zw. 
Sport., ul. Zwierzyniecka Li 48. Porządek dzienny: 
1. Sprawozdanie z działalności. 2. Wybór nowego 
wydziału. 3. Sprawa Kuratorjum. 4. Budowa sta- 
djonu. 5. Akoja wymienna z węgrami. 6. Jubileusz 
a okazji pietnastolecia, 

Bielsko, — Jutrzenka—B. B. S V. 0:0, 

Lwów. Pogoń 1.__ Rewera (Stanisławów) 8:0. 
Polonia Czarni 4:2 AZS. (Lwów)—Pogoń IL. 1:1, 
Czarni U.--Robotniczy klub sportowy 10:1. 
Strzelec—Bioli 3 : 1, 


Warszawa. Wczorajsze zawody o mistrzowstwo 
klasy A. okregu warszawskiego między Polonią a 
'gią, zakończyły się wynikiem 2:0 na korzyść 
Polomii, Legia 1.— Polonia IL 2:2, Przedwczoraj. 
sze zawody: Warszawianka— Akademicki Związek 
Spartowy 1:0 na korzyść Warszawianki. 


OO EEEE AE zee a E EEE 


jedymy dokument, dowodzący jego niewinno- 
ści oddaje on do przechowania w ręce niepo- 
czytalnego młodego muzyka, Wy: zki. Doku- 
ment tem, to jest testament-p. Świerskiej. wy- 
raźnie zapowiadającej swoje samobójstwo, 
dostaje się następnie w ręce rywala Świerskie 
go, Masowiczą i tylko poruszenie się sumie- 
nia Maszkowskiego sprawia, że on dokument 
ów zwraca Świerskiemu i w ten sposób ocala 
go przed — stryczkiem! 

Trzymanie przez Świerskiego żony w nis- 
pewności co do swej winy przez całe cztery 
akty i doświadczanie na tej drodzo je wier- 
ności, stanowi oś całej akcji, zresztą mdłej 
i banalnie prowadzonej! Pomysł godny chyba 
osobnika, który siedzi w Tworkach lub Ko- 
bierzynie. Słuchając tej sztuki łamie się ręce 
i chciałoby się wołać: Panie Krzywoszewski, 
©0 się z panem w tej Warszawie stało? Gdzie 
się podział pański talent? 

Gra sztuki słabiutka, przypominała naj- 
gorsze czasy teatu miejskiego. Trzy tylko 


" Ale najwiekszą niedorzecznością | role godne wzmianki. t. į. p. Groliekiego jn- 


jest sfn pomysł intrygi, polegający na tem.| ko prokuratora, p. Modzelewskiej jako wła 


„że ` posądzony 
"wdop. 
Janus 
tylko dlatego aby wypróbować, czy żor 
jego Halina, nie zschwieje się pod wpły- 
wem opinji w wierze w iero niewinność. Po- 
mysi conajmniej warjacki, jeśli się zważy, że 


wśród wszclkiehs poszlak pra- | ścicielki domu i p. Dobiesława, jako komisą 
odpieństwa o zbrodnię matkobójstwa, ; rza policji — nie mogły 
dwierski, odmawia zeznać przed są- skazanej z góry na upadek. 


uratować sztukę, 


Ludwik Skoczylas. 


Str.48. 


drobne ogłoszenia. SQ 


j Wolne posady | 
EO 7 zera | Różne Pilzno wydane prze% P. 
RA ŁY NARZ samotny, Któ- K. U. Przemyśl uniewa- 


* ry jest dobrze obe- 
rnany z motorem może 
się zgłosić pod adr. Po- 
znań, Graniczna 12 albo 
Buśkiewicz — Sieraków. 
s 1226 

GENT. W dobrze się 
4% reprezentujących za 
kaucyą lub poręką, do 
zbierania zamówień na 


portrety z fotografii, 


przyjmie zaraz Zakład 


art. malarski J. Gupaka | 


we Lwowie, ul. Pańska9. 


SOBA inteligentna, 


w  średuim wieku, |Ę 
przyjmie posadę jako za- |] 


rządczymi, najchętniej na 


wsi. Wymagania skromne || 
Oterty uprasza do Adm. IE 
„Gońca“ pod „Uczciwa”. | || 


1223 


JP ANENKA x 3 letnią || 


praktyką biurową ła- 


dnym charakterem pisma, | $ 
biegła w rachunkach, po-|gi £ 


szukuje od 1 maja br. 
odpow. posady, najchę- 
lniej jaka kasjerka lub 


sekretarka. Łaskawe zgło- | $ 
szenia pod „Praktyczna! |? 
do Adm. „Gońca“. 1224] 
JK ORESPONDENT rosyj-|6 

ski b. oficer wojsk car- || 


skich prawnik, władający 
językiem polskim posmu- 


kuje odpowiedniej posady. |£ 


Oferty do Adm. „Gońca* 


pod „Prawnik, © 1191|| 


RAWCOWA i bieli- 
źmiarka przyjmuje pra- 
ce poza dom. Zgłoszenia 
„Poste restante“ — Kra- 
ków — Kusówna. -1211 


UCHALTERKA z kik ù 
kuletnią praktyką pof| ķ 
szukuje posady zaraz. Zgło- || 


szenia do Administracji 
„Gońca“ pod „Energi- 
czna” - 1222 


(YGRODNIK lat 25 dobrze ! 


aroy w swym za- | 5 
wadzie, poszukuje posady || 
od 1/V lub później. Łaska- | $ 
we Oferty uprasza: Rogo- | 
wski, Kraków poste res-|4 


tante. 1221 


DANNA obznajomiena || 


z pracą biurową, pi- 


sząca biegle na maszynie, |£ 
poszukuje posady od 1-go |$ 
kwietnia. Łaskawe zgło- |£ 


szenia dla „Pracowitej" 
uadsyłać do Adm. „Gońca“ 


22 | 
ANIENKA x dobremi | 
świadectwami poszu- |% 


kuje posady jako steuo- 
typistka lnb registratorka, 
Zgłoszenia do Adm. „Goś- 
ca* pod W. L. S. 1189; 


| Sprzedaż | 


TOMANY rozkładanki, 
wózki dziecięce sprze- 
ńaje tanio  Piechowicz, 
Kraków, Mikołajska 7. 
1181 


EALNOSC zaraz do 
sprzedania Papeć Bo- 
chnia pod Kampią. 1160 
DOINTEZY ang. 10-cio 
3 tyg. 60—80 tyś. sprze- 
da |Imielska, Łobzów, 
Królewska 137, popoł. 
1238 | 


| Matrymonialne | 


ZATYNKA sgympaty- 

czna, intelig. muzy- 
kalna posiadająca skro- 
mne umebiowane mie- 
szkanie, pragnie poznać 
wykształconego przystoj- 
nego mężczyznę na wyż- 
szem stanowisku od33—38 
lat. Poważne zgłoszenia 
do “Adm. „Gońca* pod 
Anta“, 1212 


| Poszukują posady | ' 


„GONTEC KRAKOWSKI” 


SKRADZIONE doku- , 7AGUBIŁ papiery woj- 
menta wojskowe na | 4 skowe Razowski Sta- 
nisław ur. 1597. Czerni- 
chów które unieważnia. 

e 1245 


i 1246 | STANISŁAW Białota ur. 
TYLA P. T. Masarzy i Re- Basię, W kama 8 s" 1898 r. w Mogilanach 
27 gtauratorów. — Nowe WAŻNE dla kin! Pia- | znieważnia skradzieną 
maszyny do krajaniaszynki nino elektryczne Kup- | książkę wojskową De 
najlepszej marki i najno- | felda wraz z nutami jakoteż 180. 244 
wszego inadelu do naby- l aparat kinomalograficzny PRZYJMĘ zastępstwo po- 
mia w składzie żelaza a |do sprz amerykańskiego kupnego artykułu. Zgło- 


p | nazwisko Stanisław Pod- 
raza Łęki dolne powiat 


Lówenwirth,*Lwów, plac | do sprzedania. Kino „Edi- | szenia poli „Zastępstwo“ 
son* w Żywcu. 1220] do Adm, „Gońca* 1086 


Gułucnhowskich 2, 1178 


WYCZŁZAJNA 
NADZWYCZAJNA NA LATO? 
Chcąe dać możność każdemu nabycia elegan- 
ekiego nieprzemakalnego płaszcza po niedrogiej, 
destępnej cenie postaraliśmy się o wyłączną sprze- 
daż płaszczy z firmy: - 
i. DESTRIEZ PERE et FILS et C-ie w Paryżu, 
wówezaz gdy kurs franka był u nas niski. Dlatego 
też jesteśmy w stanie sprzedawać po 243.000 mkp. 
za sztukę, gdy pedług dzisiejszego kursu taki ory- 
ginalny płaszcz powinien kosztować podwójnie. 
Oryginalne francuskie płaszcze te modelu „Ma- 
xim“ 1923 r. (patrz rysunek) są niezbędne podezat 
deszczu, a w pogodę zastępują najelegantsze okry- 
cia; a są również trwałe w noszeniu na dziesiątki 
lat, gdyz materjał jest impregnowany. — Robota, 
wykonanie I dodatki wykwintne. Kolory: popielaty, 
bez, szary, ezarny, (nadaje się dla księży) granatowy 
(dla fankcyonarj. Pol, Państw.) Również posiadamy 
damskie płaszcze po 190.000 mk. za sztukę. 
Płaszcze wysyłamy niezwłocznie po otrzymaniu 
zamówienia pismiennego z podaniem wzrostu i sze- 
rokośei w plecach lub Nr. 42, 44, 46, 48, 60 i 52 za 
: zaliczeniem (płaci się na poczcie przy odbiorze). 
UWAGA! Wobee tego, że jedynem Źródłem oryginalnych 
płaszczy jest firma nasza (wszelkie inne płaszcze są nieoryginalne) 
gwarantujemy naszym Sz, Klijentom, że w razie gdy towar się nio 
podoba, przyjmujemy takowyż z powrotem i zwracamy pieniądze. 
Zamówienia prosimy adresować: s 


„DZIAŁ PŁASZCZY NIEPRZEMAKALNYCH WARSZAWSKA Ska MANUFAKTUROWA“ 
Warszawa, ul. Jasna nr. 13820 Tel. 243—380 | 171—28. 

_ Zlecenia hurtowe wykonujemy najdalej do dwóch tygodni od dnia 
otrzymania. i 1153 


OGŁOSZENIE SUBSKRYPCYJNE 


.. Postanowieniem Ministrów Przemysłu i Handlu, oraz Skarbu 
z dnia 8 marca 1928 r., ogłoszonem w „Monitorze Polskim“ Nr. 67 
z dnia 22 marca 1923, zatwierdzonym został, statut firmy „Giorla“, 
Fabryka świec i wyrobów woskowych S. A. w Krakowie. Kapitał za- 
kładowy Spółki wynosi Mp. 800,909.900, podzielony na 80.000 sztuk 
akcyj p 19.000 Mp. nominalne; wartości każda. 
Y 3/, kapitału zakład,» ¿xo zostalo już pokrytych przez pod- 
pisany Komitet Założycieli wy: icnionej Spółki Akcyjnej, rozpisuje 
się na resztę akcyj oqpowiadujsca kwocie Mp. 200,000.000 kapitału 
akcyjnego publiczną . 
SUBSRRYPCYĘ 
"ra następujących warunkach: "(B= 
1) Cena emieyżra akcyi wynosi wrax z kosztami konickcji I po 
datkiem RAT EJ wać 21.000 Mp. za sztukę nominalnej war- 
tości 10. 5 
2) Ze względów technicznych nie sprzedaje stę akcyi w mniej. 
odcinkach, niż po 10 sztuk. Subskrybowanie zatem akceyj 
w ilościach niepodzielonych 10, nie może być uwzględniane. 
8) Oryginalne sztuki wydawać będzie zakładana Spółka Akcyjna 
za zwrotem dowodów uskutecznionych wpłat po swem ukansty- 
tuowaniu. 

4) Akcye nie podjęte przez subskrybentów w oznaczonym ter- 
je Pei złożone na o koszt do depozytu w Polskim Banku 
jowym Füi w Krakowie. | CN 

aine range W, a e łe w so- 

sownym czasie Komitet Założycieli legitymacye na W. Zgroma- 
dzenie Organizacyjne. ME ) 

6) Wpłaty na akcye uskuterzniać można do dni» 15 maja DB r. 

w uwrymienionych poniżej instytucyach í ich Oddziałach: 
Polski Bank Krajowy. — Polski Bank Przemysłowy 


e Spółka Akcyjna, 
— Spółki „Gloria“ 
; Bank dsk ga : AŚ) Skaka Pa 
Bank Ziemian m 
Spółka Akcyjna we Lwowie. 
W Krakowie, dnia 28 marca 1923. 


KOMITST ZAŁOŻYCIELI j 
Spółki Akcyfnej „Gloria“ Fabryka świec I wyrobów woskowych S. A. 


POLSKI BANK KRAJOWY „GLORIA*, a. świec i wyro- 
bów woskowych, Śp. z ogr. odp. w Krakowie, BANK ZIEMIAŃ S. A. 
we Lwowie, Oddział w Krakowie, Wacław ANCZYO, właściciel dru- 
karmi, członek Izby Handlowej i Przemysłowej, Jan ARTWIŃSKI, 
właściciel dóbr, Aleksander DOBROWO x. Banku Naro- 


TEENETE A ATTE SEE EDTA TEG JEST 
Bia 
key B | 
+ 


dowego w Warszawie, Stanistaw KAMINS Jyrektor firmy „GLO- 
RIA“, Sp. z ogr. odp., Adam KONOPKA, właściciel dóbr, Prezes Dy- 
rekcyi Oddziału Banku Ziemian S. A. Dr. Ludomil 
KORCZYŃSKI, Prof. Uniwersytetu Jagiellońskiego, Władysław "Ks 
ROLEWI ktor Krakowskiej Filii Polskiego Banku Krajo-» 
wego, Józef KRETSCHNER, Dyrektor Polskiego Banku Krajowego, 
Stefan MYCZKOWSKI, Dyrektor Tow. Wzajemnych Ubezpie- 
czeń i tor Banku Wzajemnego Kredytu S. A., Franciszek 
a 


POTO właściciel dóbr. 


Z ya a e 


pPodróżulacy 


(i obeznani z branżą kolonjalną a mający do- 
są bre stosunki z odbiercami Kongresówki lub 
©) Małopolski na poszczególne Województwa 
Ej poszukiwani. Zgłoszenia (polaków—chrześci- 
S janów) prosimy skierować do firmy : 


Alimentaria T. z. ©. p. 
g 1249 Gdańsk —Langenmarkt 11. 
jj Import i eksport Tow. Kol, t Ari. Spożywczych. 


[EEEE 
Już nadeszły 


KILIMY akii KILIMY 
1258 z wytwórni M. Ckamuły 


LUDWIK HEIGEDUSS 


€entrala: 
Lwów, Kopernika 63, Kraków, Sziak 64. 


ca | 


O©OOOOGGGOOG©OG0G00000 
Fabryka sukna I kołder 


| m 

A. Ka jiński 

Elałystok, ulila Lipowa 29. 
Poleca swoje wyroby 
sukna na damskie i 
męskie ubrania, płasz- 
cze, również kołdry 


pluszowe i wełniane. 
GWGA: Cemik | próbki wysym h m tąd darmo, 


O©BDODOGSOCODSOGOOBOOO 


Przetarg ma Raczną Dostawę 


około 220 railjonów kartoników biletowych, ogłasza 
Centralne Binro Zakupów P. K. P. w Warszawie, 
Al. Jerozolimskie Nr. 48 na 20 kwietnia r. b. Szeze« 
góły w Biurze, lub pocztą po nadesianiu ma porto 
1247 znaczków pocztowych. 


> 


QOQOBODJJODOOD 


©DOBOCSYQOOGOG 


Blachę mosiężną i miedzianą | 
o różrtyth grubościach orza 
MIZDZ RAFINOWANĄ W BLOKACH j 
poleca ze składu 
Spółka Techniczno-Przemysłowa | 


R. Godycki-Gwirko i Sk-a 


Warszawa, ulica Nowewiejska Nr. 14, 
Talefon 25-03, 


1164  Wyłączne przedstawicielstwo / 
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znacznie 
trwalsze 
od skóry. ; <> 
Ochrona N 


wilgosią 
1 zimnem, 
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Palma-Kauczuk, Składy fabryczne Kraków, Grodzka 60, 


„Wydawea $ odpowiedzialny, redaktor: IAsiosi Krzywy, 


Przkaruiea „Glose Narodu“ pod zarządem R.- Foka. w. Krakowia, i 


e Z = 
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